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PODZIĘKOWANIE MIN. LAVALA.
MIASTO WATYKAŃSKIE 20. I. (KAP) 

Minister Lav?* i,adesła do ambasadora 
Francji przy Watykanie Dolecenie wyra­
żenia Stolicy świętej najgłębszej wdzię­
czności za zgotowanie mu przyjęcia w 
Watykanie, specjalnie zaś za niezapom­
nianą audjencję, jakiej udzielił mu Ojciec 
Św.

W YBUCH BOMBY W  KAW IARNI

HAWANA, 20. !. (PAT ). W  jednej 
2 tutejszych kawiarń nastąpił wybuch 
bomby, której ofiarami padto kilkunastu 
zabitych I rannych.

Mimo ogłoszenia stanu wojennego, 
podpalania zbiorów trzciny cukrowej 
na Kubie powtarzają się ustawicznie.

OLBRZYMI RUROCIĄG N4FTO W Y

PARYŻ 20. 1. (PAT ). W  Tripoli w  
Syrji odbyło się uroczyste otwarci-? 
rurociągu naftowego, prowadzącego z 
Iraku do moTza. Rurociąg ten rozgałę­
zia się na 2 odnogi, z których iedna po* 
dąża do Haify, a druga do Tripjolł.

DZIENNIK WATYKAŃSKI O STOSUN­
KACH WEWN. W  NIEMCZECH.

MIASTO WATYKAŃSKIE 20.!. (KAP) 
Omawiając oświadczenie Hitlera po ple­
biscycie w Zagłębiu Saary, „Osservatore 
Romano" nie ukrywa rozczarowania, że 
kierownicy dzisiejszych Niemiec nie szczę 
dząc słów serdecznych pod adresem 
Francji świadczących o należytem usto- i 
sunkowaniu się rządu niemieckiego do 
zagadnień po!ityki zagranicznej, nic nie 
mówił o położeniu w^wnętrznem, które 
streszcza się crzedewszystkiem do spraw 
rea lnych  a zwłaszcza stosunku do Ko­
ścioła katolickiego. Mimo otatnich pak­
tów uroczystych, życie i działalność Ko­
ściom w  Rzeszy ora; iego organizacyj 
prawnie uznanych stałe sa zagrożone i 
stale naootykaią na przeszkody.

KATASTROFA! NE MROZY
W  INDJACH I STANACH ZJEDN.

BOMBAJ 20. 1. (PAT ). Niemotowa- 
ne dotychczas mrozy nawiedziły Indie 
W  płn.-zaoh. części HWidostanir sa setki 
śmiertelnych ofiar mrozu, a urodzaje 
zupełnie ziszczone.

N. JORK. 20 .1. (PAT). Stany Ziedn. 
nawiedziła fala wielkich mrozów . Cze* 
ste b«rze śnieżne utru*in5ala komunika­
cie. ?a liczne wiadomości o zamarznię­
ciu ludzi. Większa część wodospadów 
Niagary fest zamarznięta przy wodo* 
spadach leżą olbrzymie zwały lodu.

ESTONJA ZAMIFR7A PRZYJĄĆ
USTRÓJ PAŃSTW A KORPORA­

CYJNEGO
RYGA 20. 1. (KAP). Na odbytem w 

ubiegły czwartek wielkiem zebraniu w 
Tallinie, w którer* wzięli udział członko­
wie rządu estońskiego i o'.oło 1000 przed 
stawicieli ciał samorządowych, prezydent 
Estonii Pats przedstawił zasady przyszłej 
organizacji państwowe*.

Zgodnie z wywodami prezydenta 
Patsa Estonja ma otrzymcć nową kon- 
Btytucję, oparty na zasadach ustroju kor­
poracyjnego. W  tym celu zwołana zosta­
nie konstytuanta, do której wejdą przed­
stawiciele izb zawodowych związków 
samorządowych, mnie?szości narodo­
wych, Kościoła, wyższych uczelni, w oj­
ska, sądownictwa, uczestników walk o 
wolność, wreszcie całego narodu, wybra­
ni w  powszechuem, równem I tafnem 
głosowaniu. D otvchczasov parlament 
zostanie rozwiązany. Zamiast stronnictw 
politycznych do głosu dojdą w szelki 
ugrupowania zawodowe, a najwyższym 
organem ustawodawczym stanie się ra-

przedstawicieli izb ZaWOdOWYCh-

Przekręcanle nazwisk skompromitowanych konfidentów
W ARSZAW A, 20. I. (Tel. wł. G ). 

Z Łodzi donoszą: W  procesie 19 człon­
ków Str. Narodowego w sobotę zezna­
wało kilkudziesięciu świadków, prze­
ważnie Towołanych przez obronę- Świad 
kowie ci odpowiadali na pytania, czy 
w  Stronnictwie Narodowem w  Łodzi 
istniała rzeczywiście tajna i zakonspi­
rowana grapa, czy były to zdyscypli­
nowane oddziały, czy istniała broń, ja­
kiego rodzaju biuletyny wydawali kie­
rownicy Stronnictwa, czy poszczególni 
oskarżeni w  procesie wygłaszali istot­
nie podburzające przemówienia. a 
wreszcie na temat zajść w  dn. 3-cim ma­
ja w  katedrze i przed katedrą.

Zeznania świadków odwodowych 
wypadły dodatnio dla oskarżonych.

Po  południu zeznawał na żądanie o- 
brony po raz drugi św. aspirant' policji 
Brylak. Przesłuchania dotyczyły kwe­

stii polityczno - organizacyjnej, przy- 
czem obrona dowodziła, że Stronnictwo 
Narodowe w  Łodzi bywało często przed 
nTotem ataków ze strony przeciwników, 
Tvięe w  celu samoobrony gdzieniegdzie 
w lokalach stronnictwa znajdowały s5ę 
kije lub rury gazowe-

Na tem listę świadków wyczerpano. 
Dziś. w poniedziałek rozpoczną się 
przemówienia stron. Rano przemawiać 
będzie prokurator, popołudniu zaś obroń 
cy. których przemówienia przeciągną 
s’ę zapewne przez cały wtorek. Wyrok 
zapadnie w  środę lub czwartek.

Nadzwyczaj charakterystycznym ob­
jawem jest fakt, że w sanacyjnych 1 ży ­
dowskich pismach łódzkich przekręca 
się tendencyjnie nazwska konfidentów 
1 wogóle świadków oskarżenia, którzy 
tak czy inaczej, zostali w  toku procesu 
skompromitowani.

Likwidowanie marksistów w Saarze
go. Jak z J£urnfem donosi organ Nie­
mieckiego Frontu jest to pierwsze mia­
sto w  Zagłębiu Saary, gdzje marksizm 
przesiał iuż Istnieć.

BERLIN. 20. 1. (PAT). Niem. Biuro 
Inf. donosi z Genewy, że przywódcy  
opozycji saarskiej: Braim Hoffman ? 
Hektor, z loży,li w  sekretariacie Ligi 
Narodów petycję. w  której twierdzą, że 
Niemcy nie aotrzymały zobowiązań. 
Autorowie petycji wyrażają obawę że 
po wycofaniu wojsk międzynarodowych 
z Saary nastąpią represje. Wobec tego 
petenci proszą, aby Liga wskazała im 
gdzie mogą znaleść ochronę ! domagają 
się powołania do życia osobnego komł- 
m«tetu pomocy dla uchodźców saar- 
sklch.

PARYŻ 20. 1 (PAT). Do Tuluzy 
przybyło 150 emyrantów z Saary 
Władze ulokowały ich na przedmie­
ściach i w  okolicy miasta.

— x—

W ARSZAW A. 20. !. (T eL  w'. G T  
Według doniesień berlińskich, w  Zagłę­
biu Saary dokonuje się pośpiesznie akcji 
oczyszczania terenu z żywiołów mark­
sistowskich. W  Nęunkircben zlikwido­
wana została miejscowa grupa part!! 
socjalistycznej po dwii1niowvch roko­
waniach z przywódcą Niemieckiego 
Frontu. Majątek partyjny skonfiskowa­
no ! oddano na cele pomocy zimowej 
dla ludności Prasa b a ń s k a  podkre­
śla, że likwidacja nastąpiła dobrowoi 
nie, rokowania jednak dwudniowe z 
przywódcą frontu wskazvwałvbv iż 
rzecz się ma wręcz odwrotn;e Socjal­
demokratyczni członkowie rady miej­
skiej złożyli swe mandaty. Dom ludo­
w y  w  Neunklrchen, naleźacy również 
do s**cłs>Ustńw przelęty został przez 
niemiecki front pracy. Socjalistyczny 
związek g:mnastyczny zlikwidował s:ę 
i zamierza przystąpić do narodowo-so- 
cjahstycznego związku gimnastyczne

■ i z
W ARSZAW A. 20. 1. (Teł. wł. G ).

Dziś w poniedziałek rozpoczynają się 
w Berlinie francusko - niemieckie ro 
kowania gospodarcze nad uregulowa­
niem ważniejszych spraw gospodar 
czych na terenie Zagłębia Saary, zwią­
zanych z oddaniem terytorum pod su 
werenmość Rzeszy. Z dmem 1 marca 
terytorium Zagłębia przedzie bowiem 
do obsram celnego Rzeszy Rokowania 
te zapowiadają się dość ucjążMwie,

f gdyż Francja zapowiedziała już ogra­
niczenie importu węgla z Zagłębia Sa- 
'ary tylko do dwóch mflj^nów ton (do­
tychczas importowan-o 4 miljony 
r^czme) oraz importu Innych produk 
tów. Francja pragnie zapewne w mvś’ 
swej polityki kontyngentowej uzależ­
nić większy import węgla z Saary od 
zgody N.emiec na w ie d zy  eksport to­
warów fraacuskich do Rzeszy.

Czy będzie plebiscyt w Austrji ?
W ARSZAW A, 20. 1. (Te!, wł. G » 

Z Wiednia donoszą, że przywódca hit­
lerowców austriackich. Neuhacher, rzu­
cił hasło przeprowadzenia pleb*scvłu 
w  Austrji na rzecz Anschlussu do Nie- 
msec. Jest to pośredni wpływ piebiscy- 
tu w  Saarze, któ^y wpłynął na znaczne 
ożywienie hitleryzmu austriackiego 
J£oIa rządowe cą dosyć tym ruchem

* zaniepokojone i tem się tłumaczy po­
dróż kanclerza Schuschr^gga do Pary­
ża, zapowiedzi na uiei: rzędowo na lu­
ty. Ułożony w Rzymie nalr nieingeren­
cji w  sprawy austriackie nie został 
jeszcze zre|l;zr'wany snow-ndu stano­
wiska Malej Fntenty Kance-z ma się 

! siarae w Paryżu o szybką realizację" 
tego paktu

PAKT CZTERECH 
ZNOWU NA PORZĄDKU DZIENNY'!

W ARSZAW A, 20. 1, (Tel. wł. G.); 
Korespondent paryski „Kur. Warsz.“ 
donosi, że Rzym I Londyn usiłują wciąg­
nąć znowu Francję w  pakt czterech 
wraz z legalizacją zbrojeń niemieckich. 
Francja zna'duje się w trudnem poło­
żeniu, gdyż Mała Fntenta I Liga Bałkań­
skiej, z któremi Francja jest związana, 
są temu paktowi przeciwne. Obie 
grupy państw popierają usilnie ideę 
paktu wschcdoiego lub — Jeśli pakt ten 
okaże się spowodu oporu Polski niere­
alnym. ideę sojuszu francusko - rosyj­
skiego.

WSTRZYMANIE EMIGRACJI 
ZAROBKOWEJ DO FRANCJI

WARSZAWA, 20. 1. (tel. wł. G.)
W ostatnich dniach przy udzielaniu 

wiz do Francji emigrantom udającym się 
za kontraktami pracy, ostrzegano wy­
chodźców, iż nie jest wykluczonem za­
wrócenie Ich przez władze francuskie z 
granicy spowrotem do kraju. Ostrzeżenia 
te spowodowały prawie całkowite wstrzy 
manie w yjazd 'w  za kontraktami pracy, 
gdyż zakontraktowani obawiają się 
przykrych niespodzian:k. Francuska mi­
sia dla rekrutacji robotników w Polsce, 
kierułe obecnie do Francji tylko rodziny 
osiadłych tam wychcdżców - łskich.

W  ciągu ostatniego roku do Francji 
wyemigrowało na staie 862 osoby, pÓ3- 
czas gdy za lat ubiegłych emigracia za­
robkowa do Francii wykazywała wyjaz­
dy 20 000 —  30.000 osób.

„SZLAKIEM II BRYGADY"

W  dniu wczorajszym odbyły się o 
godz. 11-tej rano zawody eliminacyjne 
do marszu ,,Szlakiem II Brygady**, 
który odbędzie się między 13 a 16 lutym 
ma trasie Pantyr —  Rafaiłowo — Wo- 
rochta. Do zawodów tych zgłosiło się 
6 drużyn, a to: trzy AZS-u 1 po jedne? 
KTN-u, Lechji i Sekcji Narciarskiej 
P.T.T. Na starcie stanęły 4 drużyny 
Do mety przyszła jako pierwsza druży­
na Lechji, dowodzona przez p. K Pro­
kopowicza (członkowie pp* Mstlak, 
„Lech" i Sztochryn). Trasa wynosiła \€ 
kim., czas zwycięzców (włącznie ze 
strzelaniem) 1 godz. 53 mm. 53 sek 
Czas strzelania 4 min* 52 sek. Na 20 
możliwych trafień — celnych 16. Obcią­
żenie każdego uczestnika wynosiło 8 
klg. Dodać należy, że trzy inne druży­
ny wycofały się spowodu defektów lub 
kontuzyj.
Poza tem na tej samej trasie odbył się 

marsz treningowy indywidualny bez 
obcążenia. —  Jako pierwszy przybył
H. Faikosz (P-T-T.) w  czasie 1 godz. 
13 min. 01 sek, 2) Westfalewicz (Czarni)
I.13.52 i 3) Rayski (Wisła. N Targ) 115.
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P a s z k w i l e  p. P i n i e g o
K ilk a  . p o p ra w e k  historycznych

W e wczorajszym naszym artykule, 
odpierającym napaść p. Piniego w  

Wieku Nowym**, zaszła pomyłka. P. 
Pini twierdził, że pierwszy program 
Nar. Demokracji, który i on podpisał 
„zawierał plan walki z k erykalizmem**. 
Oióż odpowiedź nasza m!ała brzmieć: 
„Nar. Dem. nigdy nie głosiła antyklery- 
kahzmu** a nie: , Nar. Dem. nigdy nie 
głosiła klerykalizmu**. Wynika to z ca­
łego sensu naszei repliki, ale dla ścisło­
ści błąd prostu:emy.

Przeciw  „Strzelnicy** mieszczańskiej 
w e Lwowie Nar. Demokracja szła tyl­
ko —  możemy to dziś podać dokładnie 
—  w  1908 r., kiedy zarówno 6 marca 
w  wyborach do Sejmu kra owego jak 
i  26 marca w  wyborach do Rady Miej­
skiej, wystaw ła własnych kandyda­
tów. Być może, że p Pini podpisał 
wówczas jakąś odezwę wyborczą 
Stronnictwa przeciw f,Strze!n.cy“ a 
dziś odezwę tę musza z programem, 
który —  rzecz prosta —  „Strzełmicą" 
się n:e za/mowa ł.

Nieścisk ścią jest także twierdzenie 
£>. Piniego, że „plan (założenia stronnic­
twa) przyszedł z W arszaw y** i że 
„przyw iózł go z grona R. P-nowskego 
p. Zygmunt Wasilewski**, który „kupił 
w r. 1902 „Słowo Polskie** od S>. Szcze- 
panowskiego** itd. Znowu pomieszanie 
faktów i dat. Nikt nic nie potrzebował 
do Lwowa przywozić gdrź obaj kierow­
nicy ruchu demokratyczo narodowego 
Popławski i Dmowski, mieszkali wów­
czas we Lwowie i pierwszy do r 1907 
prowadził dział polityczny w „Słowie 
Polskiem**, a drugi po siedmioietmm — 
z przerwami wyjazdowymi —  pobycie 
we Lwowie (1895— 1902) p-zeniósł się 
najpierw do Krakowa, a dopiero w r. 
1905 do Warszawy.

Niezgoda z  faktami idzie u p. Pinie­
go w  parze z buntem przeciw logice. 
P. Pini opowiada, źe gdy Stronnictwo 
N. D. ogłosiło „plan walki z klerykaliz­

mem I z mieszczańską strzelnicą**, to 
..skutek takiego postawienia sprawy był 
poprosru piorunujący: w ciągu kilku 
miesięcy zarówno kler wschodnio-ga- 
(icyjski. jak } „Strzelnica**, przeszły niż 
do N Decji“ . Są to kpiny ze zdrowego 
rozsądku i z czytelników , W  eku No- 
wego“ . Gdyby Nar Demokracja wyda­
ła „walkę klerykalizmowi**, to byłaby 
przez obóz kałolick| i kler zwalczaną 
a nie pop«e>raną. Istnieie u nas kilka 
stronnictw antyklerykainych. ale ni­
gdzie jakoś antyklerykaPzm nie w yw0“

fil

luje owego ,,p:onmuiącegc skutku**, o 
jakim pisze p. Pini.

Zakończymy polemikę historycznem 
przypomnieniem: Przeciw młodej N. D 
roizpętali we Lwowie .tej przeciwnicy 
w  pras;e gwałtowną kampanję oszczer­
czą. Wysłali nawet delegację do Na­
miestnika Potockiego z prośbą o w y­
dalenie z granic Austrji Popławskiego 
i Wasilewskiego, jako obcych podda- 
nycn.

P. Pmi ma wjęc godnych sieb’*e po­
przedników. J. M.

Reform a pisowni polskiej
Konferencja 30-tu w Krakowie

Dziś dnia 21 bm„ w Krakowie od 
będzie się pierwsze posiedzenie komi­
tetu ortograficznego, utworzonego — 
z inicjatywy polsk;ej Akademji Um.*e- 
jętności —  z przedstawicieli ktlkuna 
stu najpoważniejszych Instytucy] nau 
kowych.

N a ra d z a ć  się będżie nad pilną ! waż­
ną s p r a w ą  ostatecznego ustalenia pol­
skie* pisowni około 30 osób wyd? ego- 
wanych przez po’ską Akademię Utn‘e- 
ętności. Towa-zystwo naukowe lwow­
skie i wa-szawskje. T o w a r z y s t w o  o.zy- 
jąciół nauk w Poznaniu • w Wilnie, poi 
ską Akademję Literatury Tow. nauczy­
cieli szkół średnich i wyższych. Z w

I nauczycielstwa połsk’ego. Sto w ch-ze- 
ścijańsko - narodowego nauczycieli 
szkół powszechnych, Zw. wydawców 
polsk-.ch. Zw dzienn karzy R P. oraz 
przedstawicieli min sterjum oświaty 

Będzie to pierwsza tego rodzaju 
zorganizowana planowa praca nad pol­
ską pisownią, w którei teraz panuje 
przedewszystkiem chaos. W  jakim kie­
runku pmoczy się ta praca trudno dziś 
przewidzieć bo komitet ortograficzny 
n;e ma zgóry oznaczonych ram dla 
obrad. Odbędzie się prawdopod1 bn e 
około 5 posiedzeń —  w znacznych od 
stępach czasu.

NAJLEPSZY W V R Ó B  P O tsK I 
W YkACZNY SKŁAD 

A L A  V1LLE DE P A R IS

GABRYEL STARK
LW Ó W . PL. M A R  JA C K ! 11.

Wkrótce już można będzie oglądać
i nawet zakupić bezcem.y skarbiec suł­
tanów tureckich.

Właśnie przed miesiącem ukończono 
oszai owanie tych klejnotów, których 
wartość dochodzi do pól mlljarda zło­
tych. Leżą one dotychczas w stalowych 
grubo opancerzonych podziemiach Jildis 
Kiosku. strzeżone czujnie przez cafy 
sztab dozorców. Na specjalne zaprosze­

nie rządu tureckiego przybyło do Kon­
stantynopola dwóch najlepszych holen­
derskich jubPerów. celem obejrzenia i o- 
szac/ wania tych skarbów,

Wówczas d op iero  m ożna b y ło  sobie 
wyrobić pojęcie o ich olbrzymiej warto­
ści, 7 3 'ó w n o  finan sow ej jak  i artystycz­
nej. Jest tam przedewszystkiem szczero­
złoty tron sułtanów, ca ły  w vk !n d an y  dro- 
giemi kamieniami,.— dar szacha perskie­

R O M A N  B A  D Z Y i & S K U
Radca Magistratu król. stoł. miasta Lwowa

po  długich I ciężkich ciero icaiach . za^p -trzony św  Sakrom aalam i, r i n ą ł  
w  Pann dnia ? 0 -g « «tvcznia 19-15 r., w *  L w o w ie .

N a  o b rztd  p s? rzobow yt który odbędzie  się w e wtorek, dnia 2V -go  
stycznia b. r. o godzin ie 2-ei pooołudniu, z dom u ża łoby  przy ul. K urkow ej 
1. 25 na cmentarz Ł\ czako* «Wi, zaprasza K rewnych, P rzy jac ió ł i Znajom ych  
ap Zm arłego  w  g łębok im  amutku pogrążona

RODZINA.
Lw ów . dnia 70. atyezira  1935

go. Jest najwspa,i.a'szy i najpiękniejszy 
na śwjecie szmaragd, o wymiarach 25x15 
centimetrów, g r'iby na 5 ctm. Setki bry­
lantów. szafirów topas- w, — wspania­
łe djademy perłowe l.--nią niesamowitym 
blaskiem, prz*Ł orninaiąc baśnie z 1001 
nocy i skarby Alady.ia.

Olbrzyma warteść artystyczna po­
siada sztylet należący niegdyś do Mura­
ta IV z naicienszej dawniejszej stali. Rę­
kojeść tepo sztyifta. długości 12 ctm.. zro 
Diona jest z Jednego wspaniałego szma­
ragdu.

Wszystkie te skarby zostana nrzewie 
zionę do Ameryki i tam sprzedane na 
publicznej licytac’i. Żony rozmaitych 
„królów" nafty smalcu czy Stali stroić 
się będą mogły w klekoty, noszone nie­
gdyś przez faworyty sułtanskie....

Piece i kuchnie
pierwszej jakości

konkurencyjnych Piulr R o h a ! ( ! ń s k i
Lw ów , K ośc iu szk i 1A  te 'ef. 39-93 P. K. O  

503.72 L
Przyjm uje sią wsze kie re  erecje i czyszczenie  

p ieców  ze sadzy. 1951

„Piękna He!ena“ 
w Warsza w e

Teatr Letni wystawa ostatnio nie­
śmiertelną operetkę Oreubacha w zu 
pełnie nowym przektaJz.e i opracowa­
niu Hemara. Jest to właściwie grun 
towna przeróbka, z pcrnlnięoi&m w ^ u 
doskonałych dowcipów p:erwotneg'> 
tekstu, a z dostosowaniem do dzisiej­
szych stObunaćw przedewszystkiem 
lokainych. warszawskich

W  teiiśc.e Hemara roi się od ,.kâ  
wałów** czy nawet „sz ncncesów** 
, Bandy** Jest tam mowa i o Bogu i o 
Kademe - Bandrowskim i o Szyfmanie

W  mie.sce lokomotywy posłużyli 
hernarow za temat do zagajkj w 1 ak­
cie — Anadem a L te atury, o której
mówi się:

. .„*'1 .. . ..

gw.azdy rmgccą 
lazarowo 'i ci-emno —  

niewadcmo poco?...
Naturamą już prawie konsekwetic.ą 

tych „popray ek“ i dowolności była 
scena w II akoe: Piękna Helena gra 
w bridża z Achilletn . Kalchasem!

—x—

Nagroda pokojowa 
dla fttassolioiegc?

Duże wrażenie wywołała wiadomość 
iż Wydział prawniczy Uniwersytetu wę­
gierskiego w Pięciokościołach uchwalił 
wysunąć MusSoiiniego sako kandydata do 
nagrody pokojowej Nobla za rok 1935.

O uci.wale tej zawiadomione zostały 
wszystkie uniwersytety węgierskie i wło­
skie.

D A J  GROS/ N A  L .  O. P  P .

D z iw y  prof. Grabskiego
List otwarty prof. Grabskiego w 

sprawie ruskiej miał tę niebywale k >
rzystną stronę, że w sprawie pierwszo­
rzędnej wagi, dla Państwa wogóle. a 
dla naszej dzielnicy w  szczególności, 
wywołał żywą wymianę myśli osób, 
które były powołane do wyrażenia swej 
opinji w  tej sprawie.

Ponieważ ostatnio w  odpowiedzi za­
brał ponownie głos prof. Grabski i dy­
skusja w  ten sposób zdaje się mieć ka 
końcowi, niech mi wolno będzie poczy­
nić kilka uwag któreby dały wyraz te­
mu. jak się ta dyskusja i j© j skutki przed­
stawiają zwykłemu „czaremu człowis- 
kowi“ oczywiście członkowi wspólnej 
rodziny narodowców, w  łonie której 
dyskusja sie toczyła- 

Z czasów studenckich przypominam So 
bie wielce interesującą książkę pt- ,-Dzi- 
w y  Dr. Lema“ , w której uczony profe­
sor przy pomocy swej genialnej wiedzy 
zamienił jednego z bohaterów powieści 
w  automobil; a jego zdaje się c’otkę, w  
jakiś równie użyteczny przedmiot.

Podobnie istotne metamorfozy przed­
stawiły się oczom przeciętnego czytel­
nika- pd wpływem artykufu. względnie 
listu otwartego prof. Grabskiego.

Pod ich działaniem w  miejsce zwal- 
czalajsj/ęb stale \ ostro separatyzm ukra­

iński. naczelnych władz Stronnictwa Na­
rodowego. poczęła się wyłaniać zjawa 
nieopatrznych ugodowców „szykują­
cych w Warszawie eksperymenta nowej 
Polsko - rusk ej ugody'*.

Zamiast broniącego twaTdo i uparcie 
polskiego stanu posiadania, głównego 
organu Stronnictwa Narodowego, uka­
zało s:ę niepoczytalne pismo polskie sy- 
pące gromy spowodu „żądania utrzy­
mania polskiej ziemi w  polskich rękach 
i zapewn enia społeczeństwu polskiemu 
na kresach, roli panującego naroda**-

Przed oczyma zdumionego czytelni­
ka przemieniały sie bohaterskie kształ­
ty dawnych komendantów obrony 
Lwowa w  indywidua, w których stłu­
miano głos prostego instynktu narodo- 
wego“ .

Pod wpływem tajemnej mocy zawar­
tej w  piśmie uczonego Profesora czu;ny 
i baczny na wszystko Prezes lwowskiej 
organizacji Stron. Nar., począł przyjmo­
wać na s'ebie postać wyniosłego wodza, 
obojętnego na udręki najbliższego oto­
czenia.

Mając przed sobą t'e straszne wizje, 
wykly a narodowo czujący V

począł szukać ratunku i wzywać po­
mocy.

Na szczęście jednak były mu dostęp­
ne utrwalone na p śmie enuncjacje, z któ­
rych luźne wyjątki, ułożone w sposób 
magiczny, wywołały te złe zjawy.

Po przeczytaniu raz i diugi tych 
enuncjacyj w  ich oryginale, dławiące 
koszmary rozpłynęły s'ę we mgle. i sza­
ry człowiek zrozumiał że to czarodz ej- 
ska mcc wielkiego mistrza djalektyki 
roztoczyła przed nim te bolesne obrazy. 
Szary człow ek zrozumiał je jako prze­
strogę przed osłabieniem choćby na chwi 
ię naszego napięcia narodowego, w Ja­
kiem tu na kresach stale żyć winniśmy.

Ale przedziwna moc i władza wiel­
kiego uczonego była bodaj że większa 
niż w owych „Dziwach Dr. Lema“ W y­
szła bowiem i poza otoczenie uczonego, 
działała i tam, gdzie nie była przezna­
czona.

Pod jej władczym wpływem drgnęły 
i leciwe, kurzem przysypane figury z la­
musa- Jedna z nich uległa nawet losowi 
cwycb starych, w nakręcaną sprężynę 
zaopatrzonych mechanizmów, gdzie 
zbyt sfatygowana sprężyna skutkiem 
nadmiernego a niespodziewanego napię­
cia zerwała się wydając przeciągły a 
zgrzytliwy odgłos.

Ta to figura produkowała s;ę św!a- 
t:j we ,W.eku Nowym'* używając w 
stosuku do mistrza, który ją na chwilę 
zelektryzował, nieprzystojnych określeń

z dz.edziny zoologji jak chytry stary 
Iis“ .

Szary człowiek zaś. skoro go już 
wprowadzono w dziedzinę zoologii, po­
myślał sobie w stronę tej figury jej wła- 
snemi kategoriami, poco ten stary mamut 
pcha się tam. gdzie go nie proszą, a 
swole plugawe trzy grosze wtrąca do 
spraw, które wymagają i Wielkiego ser­
ca i tak ejże myśli.

Na szczęście figura rozkręciła się bez 
większej szkody i znów poszła w swój 
zakurzony lamus 

Ta sama czarodziejska siła działała 
natomiast gdzieindziej, jak narkotyk, 
wywołując upajające sny- Tema znów 
d/.iałanin uległ anonimowy redaktor 
.Gazety Polsk ej“ . który w  swym nar­

kotycznym śnie ujrzał samego profeso­
ra którego mocy uległ, kroczącego ja.ko 
chorążego na czele zwartego szyku, 
złożonego ze znanych pięciu mężów sta­
nowiących bractwo pod wezwaniem 
„Akcji Narodowej**. Co za czarowny 
sen dla sanacyjnego red:która*

Niechajże ten poczciwy człowiek za­
żywa jak najduższych upojeń sennych, 
gdyż rzeczywistość sprawi mu gorzk! 
i bolesny zawód.

Takie to i tym podobne dziwy w y­
czarował swem wvstąpenierr znako­
mity Prcfesor.

Dr. Roman olączka.
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Z  k t a j a  

Przed ingresem Biskupa 
Wt. Jasińskiego

Dnia 15 b.m. w  sali posiedzeń Magi- 
rtratu m- Łodzi pod przewodnictwem 
inż. W. Wojewódzkiego odbyło sie po­
siedzenie Komitetu wykonawczego In­
gresu Ks. Biskjpa Ordynariusza z 
idziałem przedstawicieli władz pań­
stwowych, kapituły, oraz przewodniczą- 
:ych poszczególnych sekcyj.

Na posiedzeniu tem ustalono pro­
gram uroczystości Ingresu, mającego 
5?ę odbyć 27 b- m. i postanowiono zwró- 
jić się z odezwą do społeczeństwa o 
wzięcie Jak najliczniejszego udziału w  
łych podniosłych uroczystościach.

Wyznaniowe oblicze Płocka
Na 1 stycznia br. Płock liczył 34,141 

mieszkańców/
Wyznaniowo liczba ta przedstawia 

się następująco: rzym. katolików 20.776 
wyzn. mojżeszoweęo —  9.433, ewang. 
augsburg. —  391, ewang. refo.m. —  5. 
marjawitów —  474, prawosławnych — 
281, greko-katolików —  15. bezwyzna­
niowych —  24.

Zwraca u agę nikła stosunkowo licz­
ba wyznawców marjawityzmu, którego 
Płock jest główną siedzibą. Biorąc pod 
uwagę, że całą prawie tę cyfrę stanowi 
personel „klasztorny", należy wysnuć 
wniosek, że mer ja wici w Płocku stracili 
zupełnie swoje wpływy. Ciekawą rzeczą 
byłoby się dowiedzieć, skąd marjawici 
czerpią fundusze na utrzymanie i wyży­
wienie tak licznej bądź co badź kolonji 
„klasztornej". Mówi się, ż* władze skar­
bowe zwolniły przedsiębiorstwa marja- 
wickie od podatków. (K A P ).

...toum, itiullizłi 8
Poświęcony zaeadnieniom Kultury

współczesnej 194
Prenumerata roczna 9 zł. PKO. 75-95

<-K O N IK A  ZŁO C ZO W S K A

NOWE NADUŻYCIA W  ZŁOCZO­
WIE I W  POWIECIE. Od szeregu m e- 
sjęcy wykrywa się w Złoczowie lub 
też  w gminach powiatu złoczowsk:ego 
nadużycia na szkodę Skarbu Państwa 
lub samorządu.

Ostatnio w gminie Olesko wykryto 
nadużycia, o które podsjnzany jest dłu- 
joletir burmistrz, p J. Mozałewicz. Od 
powiędnie donjesenie skierowano do 
prokuratury w Złoczowie. Na s sutek 
interwenci przewodniczącego Wyd/ .  
powiatowego w Złoczowie, p. Mozale 
wicz zrezygnował ze stanowiska bu1* 
mistrza i stara się o przyśpieszenie roz­
prawy sądowej.

A  cóż się dzieje w  złoczowsk^m ra 
tuszu? Niedawno pisaliśmy o naduży­
ciach w  gminie, które wykryto dopie-J 
po ośmiu latach —  dziś mamy do za­
notowania, że prezes Zawodowego 
Związku Pracowników m ęskich w Zło­
czowie, p. J. J., od dłuższego czasu 
„■zapominał" wyliczyć snę z pieniędzy 
pobranych z Kasy Związku.

Komisja rewizyjna Związku, prze­
prowadzając szkontrum Kasy, dora­
dziła P- J-. ażeby zrezygnował z god­
ności prezesa i poleciła zwrócić 485 zł. 
40 gr. —  grożąc w  przeciwnym razie 
doniesieniem do prokuratury. P . J, 485 
zł. 40 gr. pokrył wekslem.

WŚCIEKLINZNA W  ZŁOCZOWIE.
Zarząd tut. gminy wydał ostrzeżenie o- 
chronne w  związku z wścieklizna, któ­
rej kilka wypadków notowano na tere­
nie Złoczowa.

TEATR  PODOLSKO - POKUCKI 
pod dyrekcją p. Zuzanny Łozińskiej 
degrał z wielkiem powodzeniem 18 

bm. o  godz. 18 tej „Zewstę" Fredry, a 
o 21-ej „Towarlszcza". Świetna gra 
aktorów i efektowna inscenizacja spra­
wiły. że publiczność obdarzyła wyk*> 
nawców serdecznemi oklaskami Na­
stępny gościnny występ sympatyczne­
go zespołu zapowiedziany jest na 22 lu 
tego.

OSOBISTE. Przed paru dniami w  
tut kościele pa-af. odbvł sie ślub p R. 
Dzwonikówny z  P- Mgr. Prynkiew ’ 
czerp. Szczęść Boże młodej parze!

„Sołtys dla mnie, nie dla ludzi”
EtJia wyborów w po w. brzozowskim

(Otrzymujemy następujące urzędo­
we sprostowanie (art. 19 ust. pras.) na­
szej notatki, um eszczonej dnia 17 grud­
nia ub. r. w  ,,Kurje>rze“):

1) Nieprawdą jest, że na zarzuty de­
legatów z Haczowa o nielegalności w y­
borów sołtysa odpowiedziałem: „czy  
legalnie się przeprowadziły wybory czy 
nielegalnie to wszystko jedno, bo ja 
wyznaczę sobie takiego sołtysa, który­
by był wygodny dla mnie, a nie dla lu­
dzi, sołtys jest dla mnie. a nie dla lu­
dzi", natomiast prawdą jest. że delega­
tom ściśle podałem treść art. 20 ust. 5 
ustawy z dnia 23 marca 1933 r. (Dz. U- 
Nr. 35 poz. 294). dodając, że środki 
prawne przeciw niewłaściwościom w y ­
borczym są przewidziane regulaminem 
wyborczym, oraz. że zatwierdzić mogę 
t j ’ko takiego sołtysa, którego osoba

będzie dawać gwarancję zupełnie bez­
stronnego załatwiania spraw a nie na 
korzyść jednej tylko grupy ludzi.

2) Nieprawdą jest. że na pytanie: 
,,po co w takim razie wybory" odpo 
wiedziałem, że wybory są potrzebne 03 
to. żeby głosujący wybrali tego. kog,.- 
ja sobie życzę, natomiast prawdą jest 
że powiedziałem delegatom: „wybory 
są na to. aby ludność miała możność 
wybrać takiego kandydata na sołtysa, 
jaki jest potrzebny do właściwego 
sprawowania tego urzędu.

3) Prawdą jest wreszcie, że z gro­
mady Haczów nie wpłynął do mole 
protest wyborczy od wspomnianych 
w vżei delegatów z  Haczowa.

Borysławskl 
Starosta powiatowy

„ T y  p o l s k i  p s i e ! "
O manierach niektórych „panów dozorców we Lwowie

(pi). Nie da się zaprzeczyć, że w  
szeregach dozorców lwowskich znajdu­
ją się jednostki, będące wzorem solid­
ności i uprzejmości wobec lokatorów. 
Tem niemniej jest i wielu takich, którzy 
bezkarnie szykanują m eszkóńców ka­
mienicy, odgrywając rolę „nadwłaści- 
cieli". Często dozorcówka jest dla ta­
kich „panów*1 dodatkiem do posady w  
tramwajach, gazowni i t.d*, 1 wtedy 
skłonni są oni traktować dozorowanie 
kamienicy za ,,dopust Boży", a sposób 
postępowania wobec lokatorów uzależ­
niają od otrzymywanych w  rozmaitej 
formie datków. Często i właściciel ka­
mienicy. zwłaszcza człowiek kulturalny, 
ulega „dla świętego spokoju" nieuzasad­
nionej tyranji takich dozorców, a wtedy 
pozwalają oni sobie na dzikie wprost 
wybryki.

Nie wdając się na razie w  szczegóły, 
tego zagadnienia, które m- in. wyjaśniło­
by, dlaczego tak bardzo mnożą się kra­
dzieże i włamania mieszkaniowe w e 
Lwowie, podajemy taki charakterystycz 
ny fakt:

W  kamienicy przy ul. Zamojskiego 
1-, dozorcą jest pracownik gazowni miej­

skiej. (Otrzymawszy („przez protekcję") 
posadkę, porósł —  jako „pan funkcjo­
nariusz miejski" — w  pierze, i niejedno­
krotnie pozwalał sobie ńa ordynarne 
postępowanie wobec lokatorów- W  za­
jęcia jeg o  (i ordynarnem postępowaniu) 
wyręcza go często „pani dozorcowa", 
która niedawno na prośbę jednego z lo­
katorów, aby zamknęła za sobą drzwi 
od ganku, bo zimno, —  odparła z „pro­
stotą": To niech pan pali, będz e ciepło". 
Na zwróconą zaś uwagę, i* tak jej po­
stępować nie wolno, rzuciła pod adre­
sem lokatora: „T y  polski psie, po­

całuj mnie..-"
Oto obraz chamstwa, które triumfuje 

zwłaszcza wtedy, gdy napotka — za­
miast natychmiastowej ostrej reakcji —  
na kulturalną postawę napadniętego. Bo 
przecież trudno żądać od lokatora, aby 
w  takim wypadku, jak opisany, wdawał 
się w  dyskusję"-

Niewątpliwie powołane czynniki ze­
chcą — otrzymawszy odpowiednie do­
niesienie —  ostrzec należycie tego i o- 
wego „pana" dozorcę przed ordynar­
nem napadaniem na lokatorów.

KRONIKA TARNOWSKA
„G O ŃCO W I" POŚMIERTNE 

WSPOMNIENIE. Przed rokiem -urodził 
z  ojca Rozwadowskiego i matki .Pracy , 
Kantorowej- W alczył z  Adamem Mar* 
szałkowiczem, doczekał się tego, że go 
ojciec się wyrzekł. Nowy opiekun Kan­
tor ogłosił w  nrze 37 z dnia 30 grudnia 
1934, że dyrektor szpitala powszechnego 
Dr. Thfirschmidt wymusił na rodzinie 
kupca A- Sobalika 250 zł., zanim przy­
stąpił do opearcji chorego Był to przed­
zgonny jęk Gońca, pismo przestało w y­
chodzić. P. Sobalikowa z dziećmi ogło­
siła w  nrze 30 z b. r. „Hasła", że arty­
kułem zamieszczonym w  „Gońcu" dnia 
17. 12. 1934, a niezgodnym z prawdą 
niema nic wspólnego.

EGZEKUCJE PODATKOW E za na­
leżności rzekomo już wyrównane spadły 
masowo na Tuchów- Deputacja Tucho- 
wian uzyskała u naczelnika1 Urzędu 
Skarbowego wstrzymanie tych ęgzeku- 
cyj w  celu przeprowadzenia dokładnych 
dochodzeń.

AKADEMJĘ KU CZCI OJCA ŚW . 
PIUSA XI. urządza komitet wyłoniony 
z wydziałów stowarzyszeń katolickich. 
Akademia odbędzie się dnia 17 lutego w  
sali kina1 „Marzenie"- Odczyt wygłosi 
p. Minister Kwiatkowski.

KWONUfft STANISŁAWOWSKA
EGZAMIN MISTRZOWSKI. Onegdaj 

w  stamsławowskiej Izbie Rzemieślniczej 
składali egzamin mistrzowki majstrowie 
różnych zawodów, którzy pracowali na 
podstawie uprawnień z r. 1927. Egzamin 
odbył się pod przewodnictwem starsze­
go cechu p. M. Wołątkowskiegp, oraz 
mistrzów Gooke i Adamiaka, jako człon­
kowie komisji egzaminacyjnej- Z ramie­
nia Urzędu W ojew. egzaminowali kie­
rownicy oddziałów: administracyjnego 
mgr. Kochański i przemysłowego a . 
Henisz- Między In. tytuł mistrza otrzy­
mał prezes I- R. p. Miaijan Porowski

ZWIĄZEK PRZEM YSŁOW CÓW  
W OJEW ÓDZTW A STAN ISŁAW O W ­
SKIEGO. Kilku przamysłowców z radcą 
Izby Przem. Handlowej p. Aleksandrem 
Lewickim na czele, podjęło się stwarza­
nia Związku Przemysłowców woj. stani. 
sławowskiego, którego statut zostanie 
przez odnośne władze w  najbliższych 
dniiach zatwierdzony- Do tej organizacji 
zawodowo - gospodarczej zgłosić ma 
przystąpienie kilkuset członków różnych 
gałęzi przemysłu.

SUKCES STANISŁAW OW SKIEJ 
ŚPIEWACZKI. Jak się dowiadujemy, za 
kilka dni wyjeżdża z naszego miasta do 
Poznania p. Gizela Poschówna, znako­
mita śpiewaczka operowa, znana dobrze 
publiczności nietylko stnisławowskiej, 
ale też lwowskiej z gościnnych wystę­
pów opery stanisławowskiej w e Lw o­
wie, oraz r-adja.

KRONIKA BORYSŁAWSKA

Z ŻYCIA ORGANIZACYJ NARODO 
W YCH. 16 . b. m. odbyło się ze­
branie Młodych S. N „ na któ-
rem referat wygłosił p. Lau*
rowskl Po ożywionej dyskusji
zaprojektowano urządzenie herbaciarni
dła członków oraz dla wprowadzonvch 
gości, a następnie dokonano podziału 
Sekcji na drużyny których kierownic­
two objęli pp. Adamczyk i Laurowski.

ZASPY ŚNIEŻNE. Z dnia 17 na 18 
bm. w  nocy. ciągle padający śnieg i sil­
ne wiatry potworzyły Hczne zaspy po 
uljcach wiasta. Komunik?tfia samocho­
dowa na tras-e Borysław— Drohobycz 
została przerwana. Dorożki konne, w y ­
korzystując sytuację, brały za przejazd 
jednej osoby z Borysławia do Droho 
bycza 3.50 zł W ozy  samochodowe, któ­
re wyjechały z Borysławia 17 bm. wie- 
ozorem bądź ugrzęzły w  drodze po­
wrotnej, lub zostały w Drohobycza

Wielki Zjazd Polaków 
w Olsztyn o

Z Olsztyna donoszą: Zapowiadany od 
dłuższego czasu Wielki Zjazd Polaków 
w Olsztynie miał niezwykle podniosły i 
pomyślny przebieg. W zięło w nim u* 
dza l około 1.500 młodych i starszych 
uczestników, którzy przybyli z Warmii, 
Ziemi Malborskiej i Mazurów.

Zgodnie z  programem uczestncy 
Zjazdu udali się najpierw na nabożeń­
stwo do kościoła św- Jakóba, poczem 
członkowie Zjazdu udali się do hotelu 
.Concordia", gdzie wobec olbrzymiej 
rzeszy ludu polskiego uroczystego ot­
warcia kongresu dokonał kierownik 
Banku Ludowego w  Olsztynie p. Ma­
lewski. Po powitałnem przemówieniu 
przewodniczącego, zabierali kolejno 
głos: ks. patron dr. Domański, red. Jan­
kowski, który podkreślił znaczenie pra­
sy, a szczególnie „Gazety Olsztyńskiej" 
dla całego życia polskiego w  Prusach 
wschodnich, i naczelny kierownik Zwląz 
ku Polaków w  Niemczech dr- Jan Kacz- 
marek.

Prezes Zw. Pol. Tow. Szkolnych w  
Niemczech, p. Szczepaniak przywiózł 
Zjazdowi pozdrowienie od Polaków 
Śląska Opolskiego.

W  uchwalonych następnie rezolu­
cjach uczestnicy ZJazdu: wezwali
wszystkich Polaków w  Prusach Wschód 
nich do zapisywania się na członków 
Związku Folaków; w  imię sprawiedli­
wości, zasad Kościoła i dobra wiary do­
magali się: księży Polaków w  parafiach 
polsk ch; przygotowania dzieci polskich 
do Sakramentów św. w  Języku polskim; 
przywrócenia skasowanych nabożeństw 
z polskimi kazaniami 1 śpiewem polskimi 
chrztów, blubów 1 pogrzebów w  języku 
polskim; żądali założenia polskTch szkół 
powszechnych I średnich w e wszystkich 
miejscowościach zamieszkałych przez 

ludność polską; wezwali całą młodz*eż 
polską w  Prusach Wschodnich do zor­
ganizowania się w  szeregach polskich 
stowarzyszeń ! wysunęli hasło: w  każ’ 
dym domn polsk m, polskie pismo!

Ostatnia rezolucja poświęcona była 
wezwaniu do obrony ziemi, popierania 
akcji spółdzielczej i lokowania oszczęd­
ności w  polskich instytucjach kredyto­
wych.

7 la  la li d tu d

D z ik i p o m ysł
Katowicka „Polonia" przytacza tekst 

następującego okólnika inspektoratu 
szkolnego w  Rybniku, rozesłanego kie­
rownikom szkół powszechnych:

„W  związku z przeprowadzoną kla­
syfikacją uczniów ] uczenie w  ubie­
głym roku szkolnym 1933/34, kierow­
nicy szkół zażądają od nauczycielstwa, 
k t ó r z y  oceniali uczenice i uczniów 
w  dawnej klasie, p o d a n e  następu­
jących dany d i:

1) Z  każdej klasy nauczycielki wy­
mienią imiennie po trzech-chłopców:
a ) najsympatyczniejszych z usposobie­
nia,
b ) najmniej sympatycznych z usposo­
bienia (razem 6 chłopców);

2. Nauczyciele zaś wymienią z każ­
dej klasy po trzy uczenice:
a ) najlepiej prezentujące się pod wzglę 
dem urody (najładniejsze),
b) najmniej prezentujące się pod wzglę 
dem urody (razem 6 uczenie).

Imiennie ujęte zastawienia z całej 
szkoły k l a s a m i  w e d ł u g  p o w y ­
ż e j  p u n k t ó w  k i e r o w n i c t w o  
szkół przedłożą tut urzędowi w n ie­
przekraczalnym terminie do dnia 22 
grudnia 1934 roku."
Człowiek czytc to biurokratyczne cu­

riosum i własnym oczom nie wierzy: po­
co to komu f na co?ł Czy taki pan przy 
łnspektorskiem biurka już innych zmart­
wień nie ma? Co takiego biurokratyczne- 
mastodonta obchodzą nałsvmpatycznie}- 
s! tub nie chłopcy i najładniejsze uczenice? 
Handel ż y w y m  to w a r e m  chce pro­
wadzić, czv co «  Ucha?!

Po połsku taki pisać nie umie, a o- 
barcza nauczycieli ankietami, na które 
nawet nrzecieź obiektywnie nie mogą od* 
powiedzieć (kwestia czvfefś urody, czy 
sympatycznego usposobienia jest wszak­
że kwestią wyłącznie subiektywnych za- 
oatrvwań).

Coś tam chvbr z pauainspektoroweml 
klepkami muś? być t.ie tego....

Móżeby tak do c z u b k ó w ?
TADDY
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Oporne stanow isko Aagljl
w sprawie odszkodowania dla Finlandczyków

Błękitny generał o napadzie I
na mjgifltra Bilana i

W  związku z napastliwą kampanją 
brukowców żyaovsko-sanacyjnych prze­
ciw czołowemu kandydatowi ,.stv naro­
dowej w IV okręgu wvDorczym Przemy­
śla —  warto przypomnieć głos gen. Hal­
lera w sprawie napadu na mgr. Bilar.a.

Na wstępie s\veg<- listu Błękitny Ge­
nerał stwierdza, że joraco interesuje się 
Małopolską i tern, co się na jei terenie 
dzieie, poczem pisze, że sposób walki 
z „Ziemią Prze nyska" ' jei redaktorem 
jest tak niesłychany i szkodliwy dla Na- 
roau i Państwa, że 7 całą stanowczością 
wyraża swoje oburzenie, zwłaszcza, że 
znów zostało wojsko wc'agreete do wal­
ki, wojsko, które : :?t własnością całego 
narodu i jego Rz^zynospolitej i winno 
być treścią treści Narodu.

W  związku t  napadem podoficera 
czynnei armii na R< daktora „Ziemi Prze­
myskiej", jako stary żołnierz, inwalida, 
legjonista. zbyt wysoko ceni woisko pol­
skie. Py mógł suporowa*. że się w niem 
znajdą oficerowie czy podoficerowie soli- 
darvzujący się z tąkiełni niecnemi postęp­
kami.

A w a n s e  w  p oT cM

W ARSZAW Ą 19 1. (Tel. w 7. U) 
FComencb Pohcn ułożył i n^n awanso­
wania funV-'inna,'fus7v no^c^lnych • ? 
dniem \ hreyo rb Awanse w polio i 
ob?:tną około I.OOft pActemnkowtroh 
któ-zv otizvma?a na star­
szych posferf«nkowvcb ‘ 250 star«zvcb 
szych noęłontnkowynh «***’- zy awans>>- 
wanl bed« na nrz^downhtów.

Prawie 6 v ilj. zysku osiągnęła 
Pv K. 0.

W ARSZAW A. 19. 1. (PA T ). Pod 
przew. prez. dr Grubera odbyło s’ę d* 
roczne bilanse we posiedzenie rady zj- 
wJsdowczoj PKO. Po wysłuchaniu spra 
wozdanla rachunkowego i komisji rew - 
zyjnej. racla zarwhsrclziła bilans PKO 
zą r. 19.11 zamykający się czystym zy 
sklem o363.695 87 zł.

DOBRY CHLEB —
TO PODSTAW A ZDROWIA

W  Polsce podstawowym artykułem 
odżywczym jest w  pierwszym rzędzie 
:hleb. Tern aktualniejszą też jest kwe­
stia smacznego i higienicznie wyp eka- 
ncgo chleba. —  „Chleba povszedniego 
daj nam Psnie-...“ prosimy codziennie v/ 
rannym pac erzu Oznacza to w tym 
wypadku nietylko prośbę o dobre utrzy­
manie, ale też i prośbę o zadowolenie 
z tego dobrego .utrzymania. Cóż zaś
więcej dać może zadowolenia ..pow­
szedniego*' jak nie to. że nam chleb 
dobrze smakuje i zdrowia przyczynia. 
— Z tego oto założenia wychodząc przy­
stąpiła popalam^ P  ekarnia P o7irń-ka 
Z,. Seldena dc wypieku szeregu gatun­
ków szczególnie smakowitego chleba; 
jak: Chleb km*nkowy, luksusowy, ru­
muński, kulikowsk’ . zdrowotny oraz 
specjalne chlebiki , Pkicolo". dla ktńn-ch 
to sort Zarząd mechan’cznei Piekarń’ 
Pozn.ańsk’el ustanowił specjalnie praw­
nie zastrzeżone znaki ochronne w  po­
staci czarnego koguta na czerwnnem 
polu i odpowiedniego napisu Konsu­
menci. a przedewszysdcem smakosze 
zechcą zatem — o ile chcą się ostrzec 
od podrabianych masowo naśhdow- 
nieAw  — dobrze zważać przy zakunnie 
chleba Seldena na znak ochronny tego 
chleba- (x )

— x—

OPIEKA NAD DZIECKIEM

przy opiekowaniu się dzieckiem szcze­
gólnie troszczyć Sie. nalepy o utrzymaniu 
w czystości i zdrowiu jego ciałka, co nie 
jest rzecz* łatwa wobec niezwykłej wraż­
liwości i delikatności skóry dziecka. Aby 
zapobiec wszelkim zaczerwienieniom skó 
ry, wyparzeniem*, odleżynom- zaoemieniom. 
swędzeniu, zatrciu —  należy dziecko do­
kładnie przesypać pudrem Bebe Szof. 
mana od lat jrze,śzło 35 zaleconego przez 
lekarzy st ecialistów.

Puder Bebe Szofmana delikatny lak 
pyłek, przesiany przez . liczne jedwabie, 
przygotowany w idealnych hicrjenicznycb 
warunkach przy zastosowaniu najnowo­
cześniejszych maszyn, jest doprowadzona 
do perfekcji dla dzLcka Dr. S. X.

k a ż d y  ś w i a t ł y  p o l a k

20ŁN1ERZEM O ŚW IATO W YM I

GENEWA, 19. 1. Rada tig i dyskuto­
wała dziś nad sprawą reklamacji rządu 
fińskiego wobec rządu brytvisl:iego, z ty­
tułu używania .jrzer ten ostatni w czasie 
wojny statków finlandzkich. Sprawa ta 
wysuwe p vne zagadnienie, zasadnicze 
dotyczcie kotnpetenn" Ligi, oraz zagad­
nienia związane z trybunałem haskim. —  
Dotyczy cna strat poniesionych przez 
właścHeli statków fińskich 1 została Ra­
dzie Ligi przedłożona na podstawie art. 
11. Referent prootnuj^ zwrócić się do 
trybunału haskiego o opir.ję doradczą, 
czy sprawa w /y z s"  podpada pod arit. 
11. Propozycja ta spotkała się ze sprze-

, BUDAPESZT. 19. 1. (P A T ). W  wy­
wiadzie udzielonym współpracownikowi 
Węgierskiej Agencji Telegraficznej, min. 
Kanva wspomniał z, zadowoleniem o wra­
żeniach wvn?esionyct’ z Oenew\ Nie uie- 
ga watoliwośei, ż* wszystkie miarodajne 
czvnfiki eurooejskie zasadniczo dlatego 
*i-łkają da^zel dvskus»f na temat kon­
fliktu tve"iersko-jugosłcwiań8kłego, że 
zaszkodziłoby to przeprowadzeniu trud­
nego zadatr^' utrwalenia pokoju, leżeli 
nie udało się Radzie obecnie załatwić 
konfliktu, to na1eżv to przedewczystkiem 
przypisać technicznie skomoMkowanemu 
systemowi postępowania w Lidze.

Omówiwszy sposób, w jaki Liga za­
łatwia snrawę marsylską, minister o-

BIAŁOGRÓD. 19. 1- (PA T ) Rozeszły 
się tu pogłoski, że nagły i niespodzie­
wany powrót z Genewy min. Jewt cza 
przed termnem spowodowany został 
w ’elkietn niezadowoleniem kół tusro ł̂o- 
wiańsk‘ch. które .ątakuja min. Jewticza 
za bierny stosunek Jugosławii wobec 
zawartego przez Francie porozumienia 
z Włochami. Niezadowolenie z poi tvkl 
Francji wzmagające sie w  tut. kolach

nowomanowany adrrrnistntor apo­
stolski, dla Lemkowszc7vznv ks dr 
Hąaylj. Maścioch. Bo powitani go 
dworcu orzez starostę powiatowego d - 
Skwar* zyńskioeo i delegacie, ks. admin 
udał się aa pleban1? grecko - katoheka 
gdzie zarrheszkał Wieczorem ks admin. 
wzkał udział w t. zw. drugiej w ili.

W  sobo+ę 19 bm z okazji świe*a 
Jordanu, ki administ-ator aoostnlsk 
O^nrawtł nontyffkabie nabożeństwo w 
cerkwi grecko - katolleklei w  a«v<cł-» 
5 księży Na nabożeństwo orzyb^ lł 
starostów’©: sanocki, laski, krośnieński

ZE SPORTU

Wa'ne zebranie
W ARSZAW A 19 1. (PA T ) W  gma­

chu PUW F rozpoczęło się w  sobotę 
dwudniowe Walne Zgromadzenie Lłgl 
PZPN. Porządek dż5enny ob-ad obe- 
muje 10 punktów: 1) Zigajenie. 2) w y 
bór prze w. 3) Sp-awdzenie pełmm^c- 
n?clw dełegafów 4 Odczytanie proto 
kołu z ostatniego Walnego Zgnmadz j* 
nia, 5) Odczytanie sprawo>7dania z 
działalności WG. i D., 6) Wręczeni® 
dyplomów zwyemskim klubom i od 
znak członkom honorowym L;g za r^k
1934 7) Zmłanę statutu 8) Zatwierdź®- 
nip preliminarza budżetowego na ro*
1935 8) W ybó- władz. 9) Ustalenie ter 
mina^za rozgrywek i 10) Wnioski i in­
terpelacje.

Po załatwieniu pierwszych punktów 
porządku dziennego udzielono absolu­
torium u stepującemu Zarzadow? a W G 
i D absolutorjum i podziękowań5? 
Przewcdn^two zebr#ńła- obiał inż R n- 
senstock. Po ■ odczytaniu sprawozdana 
wręczono dyplomy za pierwsze m?eJs:;.a

elwem Angljl, która domagała się, by 
Rada postanowiła wogóle nie zajmować 
się tą sprawą. W  czasie dyskusji przema­
wiał min. Komarnicki, który sformułował 
znaną tezę polską, by uchwały Rady o 
zasięganiu ooinji doradcze? trybunału ha­
skiego zapadały jednomyślnie, nie wyłą­
czając stron. De'egat Dariji i kilku innych 
zaproponował utworzenie komisji trzech 
dla. tej sprawy. Także i temu oparł się 
delegat brytyjski. Sprawa została odro­
czona do następnego posiedzenia.

Porządek dzienny Rady nie został 
wyczerpany i obradov\ać ona będzie 
jeszcze w poniedziałek^

świadczył, te  W ęgry z zupełnym spoko­
jem mogą patrzeć w  pr-zvszfość. Rząd 
weoaerski w interesie własnym 1 ?nt»:,rr’c\ 
ngoinego prKoju wvrełniJ przviete na sie­
bie obowiązki śledztwo w sprawie dzia­
łalności kolonii chorwackie! na Wegrzech 
zostało energicznie i szvbko przenrowa- 
dzone, a niedba1sb,7o niektórych czynni­
ków u»-»pdr*wvch ukaraną,

W  wv-»ku obsert*rac*d. nocr^^Ionych 
w Genewie, rz«d wende*skl rłe ma nowo- 
dow sodrlć, że lerro dofwtmrasowa u- 
mlsirkowana "h
żadnego zrozumienia I że Tiinos’awła nie 
byłaby skłonna do odn^ndadaiac^o za­
sadniczym tendencjom Europy załatwie­
nia tej sprawy.

politycznych, jest podoono dość mocne 
’ w*rmaga przeciwdziałania-

W  łonie samego rządu istnieją co do 
polityki zagranicznej Jjgns’awii duże 
różn ee. Charakterystycznem jest, że 
dzisiejsza popołudn5owa ..Stamna" w y­
chodzącą w  Turynie, została skonfisko­
wana za artykuł wymierzony przeciwko 
Goeringowi.

2 nsp. ze «ztnnHarem ! ork?ectra oraz 
portali inoon Iłfdtin^cl now. SSnnckłnęO 

fi-leiracie z okohe I emkowszczyzna 
od t urki po Nowy Sacz. Do nahożeń 
stwie procesja udała sie nad San gd^ie 
odbiła się uroczystość święcenia wodv 

Po uroczystościach kośc:e!nych ?d- 
m5n;strator aonstolaki w iią ł udział w 
y-ydanvm na c z pść  obielcie w  g- 
ka.t. w^ka-ii W łecz'nrem w Na^odn 
Dnmu odhvł-, się akaefc^ia t konc3»t 
chóru łemkowskiego z Krynicy.

koi P. Z. P. K-ii
coyłi I 3) W?śłe. Nagrodę przechodnią 
za grę najbardziej fair wręczono Gar­
barni.

Na popołndnfow^7ch obradach przv 
•ęto prelimmarz budżetu. Nas^ępnłe w y­
brano nowy zar/ąd Na czele stanął po 
nuwni© płk. Ż(rłędz’owski fako prezes, 
wiceprezesi: mir. Porębski i kpt. Kn- 
giln, sekretarz Słonłewski i zastępca 
Krug skarbnik Rokita I zast. AVvdrvch 
sędzi; Inż- Przeworski naatc dw^i 
członkowie zarządu bez mandatu, oraz 
komisja gier i dyscypliny.

— x—; ■

POGOŃ —  AZS 3:2 (1:0. 1:1* 1:1)

(b) Rozegrany w  dniu wczorajszym 
mecz hokejowo z cyklu rozgrywek o 
mistrzostwo okręgu przyniósł nieznacz­
ne, ale zashiżone zw vcłe«łwo Pogoń’ w  
stosunku 3:2 (1:0, 1:1. 1:1). Obie druży­
ny grały dobrze i fajj" Na szczególne 
wyróżnienie z drużyny Pogoni gra;ącej 
tym razem zespołowr.zasbigują: S biń-

(nowy nabvtek). a z AZS-u Jasiński, 
(najlepszy gracz boiskj) M^dwłd i 
Wdwnikiewicz U Bramki zdobyli duł 
Pogoni Z mmer w pierwszej. Sabiński w 
drug ej. a Hemmerling (z offside'^) w 
trzeciej; dla akademików: Jasiński po
solowym przebolu 1 Medwid Sędziował 
słabo p. Zaćewski, me orientując sie w 
spalonych-

Przegrywamy z Francją 
w Davos 3:2

DAVOS. 19. 1. (PA T ) W ynik5 dotych­
czasowe z 1- dnia mistrzostw hokejo­
wych świata brzmią: Szwajcarja — 
Szwecja 6:1 (4:0. 1:1 1:0), Włochy — 
Niemcy 2:0 (1:0 1:0. 0:0), wynik nie- 
snodzewany (Niemcy są mistrzami 
Europy)- Francja z trudem pokonała 
Polskę 3:2 (1:0 2:1 0:1) Ooór Polaków 
by! b. silny. Kanada — Anglja 4:2. Wę- 
^ry —  Hołandja 6:0 Czechy —  Austrja 
2:1. Rumunia — Beigja 2:1.

Pogrzeb męczennika za wiarę św
W ARSZAW A. 19. I- (KAP) Pogrzeb 

śp. Ks. Biskupa Małeckiego, zmarłego 
w Warszawie w  dniu 17 stycznia br. od- 
będz e się na koszt duchów eństwa ar­
chidiecezji warzawskiej Ceremonie ża­
łobne t szczegóły pogrzebu ustalił Ks* 
Kanonie KakowskI z Ks. Nuncjuszem 
Apostolskim- W  pogrzebie wezmą udz’al 
Uczni Księża Biskup! polscy. Przeniesie- 
zwłok z lecznicy SS Elżb etanek przy 
ul. Goszczyńskiego (Mokotów) do kate­
dry odbyło się wczoraj o godz. 4 pop, 
Zwłoki śp. Biskupa Małeckiego zostały 
wystawione w  katedrze warszawskiej, 
aby ludność Sio!;cy mogła oddać hołd 
Biskupowi - Męczennikowi. W  poniedzia 
łek zaś o godz. 10 zwłoki zostaną Hot* 
ne w  podziemiach katedry.

ILU JEST RADJOABONENTÓW 
W  POLSCE?

W ARSZAW A. 19. 1. (P A T ) Wedłufc 
prowizorycznych obliczeń, liczba radjo 
abonentów w  Polsce wynosiła !• L 
374.047. co oznacza wzrost od 1. VIII. o 
prawie 80 tysięcy osób.

KATASTROFA NA KOPALNI 
„WUJEK*4 

KATOW ICE, 19. I. (PAT) Ub. nocy 
silny wstrząs podziemny na kopalni 
.,Wujek“ wywołał silne zawały. W  Jed- 
nvm z korytarzy zawalił s*e f lar I chod­
nik. zasypując 7 górników- Dzięki na­
tychmiastowej akcji wydobyto 4 górni­
ków, ranych, choć nie niebezpiecznie. Z 
ków, ranych, choć nie niebezpiecznie. Za 
pozostałymi trzema czynione są poszu-
k:wmia. pod kierunkiem Okr. Urz. Gór­
niczego.

NAPAD H ITLEROW CÓW  
NA PTFRANJE

GDAŃSK. 19. 1- (P A T ) W  Tannsee gru­
pa narodowych sociaiistów zażądała od 
proboszcza katolickiego bida w  dzwony, 
a edy sootkofa sie z odmowa najadła 
wieczorem ng plebanie rozbllaf-c okien­
n ie  I szyby ł obrzucając proboszcza 
stekiem obelg. Policja spisała protokół.

Bracia 0L3ERTYHI
Kraków, Krakowska 43. fal. 132 *1 

Lwów, ni. KlaParow«ka 18. tal 18-19
wjrk.mują I posiadaj© na składzie

M E B L E  G IE T E
Jlj krzesła, fotele dla biur, kanapki, wie­
sz idla stajace, fotele buiajacs itp. wt 
» ■‘zystkich kolorach I fasonach dla p # T 
łiTrzę3ów, Zakładów, szpitali I do urzą­
dzenia prywatnych mieszkań. Przyjmują 
btnre do odnowienia i wyplecenia trzcin i 
— oraz naprawa i politurowanie stołów 
b?urek, szaf. jadalń. itp., c?ny umiarko­
wane. Dla ułatwienia Bracia sti>sują w:as, 
uą dostawę. Kr^sła i st<>?y do wypożycza.

hIq tro et,’ . •»-1.

XronlVa leleor-fczna
BERLIN. Kanclerz H>tler zgodził się 

być ojcem chrzestnym 32 dziecka jednego 
z mieszkańców Raciborza, pewnego kra­
wca. Obywatel ten był trzykrotnie żo­
naty i z .dzieci jego pozostało przy życiu 
29.

GENEWA 19 1. (PAi?) W  
komietu dla reorganlzaap Lig' Narodów 
wszedł m. in- b. min. AŁatuizewski.

z polityki mio. fewticza

w
LW Ó W  19 Ł (PAT). Dnia 18 bm

o gndz 20 30 przybył kale:ą do Sanoka
| f nowosądecki, d-ca 2 p. «, o„ d°1e?ał

DOK., przedcfgwtciele mlefscowych 
władz I urzędów kompania honorowa

w  mistrzostwach: l )  Ruchowi. 2) Cra i ski, Hemmerling, Ziauuer i Korzeniowski
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że mołe Jadwł^a. pfelęgnfarW przecie często wvcfaprają 
tajemnice z pacjentek — może zresztą \Vitold. ależ ten 
poszedł później do więzienia nr długie lata, więc kto?

Wilja —  pani Cz. stoi w kuchni —  czerwona jak 
bolszewik — dałaby mi za to porównanie —  nol Wkoło 
niej okrąglaste baby: Hania, jej matka, siostra, siostrze­
nica —  wszystkie wapnia smarują, gotuią, warzą 
i ■ - .̂73 a my głodujemy, bo post. Za cały d7!eń — 
kartofle, śledzie, herbate - i nic więcej. S+efan. Oieszyc- 
cy i p. Aaam grają w bridge‘a, Jerzvk poszedł z nafta­
mi, a Krysia na prośby Hali raczyła zabrać się do ubie­
rania choinki. Ja jej pomagałam, ale się ^Kropnie przy 
tern zmęczyłam. Gwałtu! lak te dzieci wrzeszczą* Danu­
sia i Maciuś —  najmłodsze pociechy Hali. Wszystko im 
■wolno, nawet przesuwać i wywracać meble, które od 
wieków stoją na wyznaczonem przez pania Cz. miejscu. 
Co ja mam robić? Chciałam grać w bridge‘a. ale mi po­
wiedziano delikatnie, że JesHn za mało inteligentna 
nato. Pójdę do siebie.

. No i miałam jednak ciekawą chwnę. Pu k * Puk! —» 
kto? lerzvk! — Przyszedł z nart. twierdzi.-że z bębnami
nie można wytrzymać. Krysia zamiast się niemi zająĄ 
jak tylko skończyła ubieganie choinki, poszła nadół do  
Jaśki Hulewiczówny. Jaśka chodzi na prawo jest ładna 
ile Jerzyk je} nie lubi... Tak prrynaimnJef twierdzi... 
wogóle nic nie lubi... cały świat ;e«t do niczego. Albo 
żyć gdzieś na pustyni, żeby ód tej podłej cywllizacU ka­
pitalistycznej uciec, albo — gdyby można iść własną 
drogą, b"ć działaczem, budować dla ludzkości „szklane 
domv“ . zwalczać nacjonalizm, militaryzm. propagować 
komunizm, ideę Paneuropy.. Przyszły reformator jest. •*— 
swoją drogą, — ubrany z wvsmkaną elegancją sport- 
smena pierwszej klasy. Znam takie typy, romantyczne 
głowy z pierwszej povo w v  XT* wieku. Nagłe ten wiz­
joner rewolucjonista urywa - r  a potem zaczyra znów 
mówić, ale iuż głosem skarżącego się dziecka:

— Bo proszę pani. z kir. ja mam mówić? Kolepzy 
to ilbo karjerowicze albo osły — r. kobiety! - -  lepiej 
nie mówić! Albo gęsi "ibo takie jak ta Jaśka —■ chłop­
czyce. —  To istna ryba —  o ile ryba może jezdzić pa 
nartach i deklamować o ideałach społecźno-pąftstwo- 
wych... Jego ton jest tak złośliwy a zarazem bolesny, te 
zaczvnam przvr»uszczaJ iż ta jaśka podoba mu Się. je­
dnak wiecej. mźbv się zdawało. .

—  A w domu — ciągnie Jerzyk dale] pani wie.
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mania len „ślipzna" ł —  ! tyK mówi, a*bo pjrtd —  :fa
nie lub ę. jak mnie kto wypytuje. A ojciec? —  Ojciec eię 
nami me troszczy oddawna. Nawet jak matury celująco 
zdałem, to się na świadectwo nie popatrzył.

—  Ale twój ojciec dawniej, o ile sobie przypomi­
nam, był taki miły, pogodny...

—  Ja też sobie przypominam, ale to było przed 
jego chorobą, jakieś dziesięć czy dwanaście lat temu. 
Jakiś wstrząs mózgowy podobno i od tego cżasu ojciec 
sie zmienił.Pamiętam, jak byłem mały, to mnie kochał 
i pieścił.—

lerzyk zapada w milczenie. Ja też. Widzę znów 
przed sobą tragiczny wyraz oczu Oleszyckiego. Dwa^ 
naście lat? toby tak mniejwięcej odpowiadało dacio roz 
prLwy Kraśnickiego.... Jest cicho. Na fioletowych szy- 
_ach ‘ Uodendron rozpościera swe pa*czaste liście. 
y  pokoju miękkie, ciepłe, żółtawe światło lampy. Po­
krzykiwania Danusi i Maciusia na odległość paru pokoi 
:obią nawet miłe wrażenie ćwierkania ptaszków. Co się 
temu chłopcu stało, że naraz zaczął tak wylewać?... Mo- 
ia  aśka to spowodowała.. Jerzyk znów mówi:

— Dawniej to ja miaieir. kogoś, z kim mogłem mó­
wić... On umiał słuchać i rozumiał... pani też umie 
słuchać.

—  1 milczeć —  teraz i potem.
—  To się wie —  rzekł z półuśmiechem.
— Któż to był? — spytałam.
—  Kazek Szaflarski, wuj tego adwokata, —  profe­

sor —  On przyjeżdżał na ferje, chodziliśmy razem 
w góry i gadaliśmy, choć on był przecież o wiele star­
szy ode mnie, ale potem —  to go ta Wita przeklęta 
opętała — i jak umarła, to on się zastrzelił.

—  Achl więc to to! —  pomyślałam -— więc diatego 
takie oburzenie na Witę w Łyszczycach. * dziecko nie­
ślubne i kochanek z rodziny Szaflarskich, takiej znanej 
rodziny... Było ich kilku braci, natańczyłam się z nimi 
dpść, ten Kazek to pewnie najmłodszy. Ojciec adwokat, 
dostawił wnukowi kancelarję. Może to syn najstarszego, 
Wacława. Jakoś się niebard-»o orjentuję w sprawach 
łysżcżyckich. Hmi —  Szaflarski —  Wita. Pytam sie 16- 
rzyka*

—  Czy to dziecko Szaflarskiego?
— Możliwe —- odpowiada niechętnie —  a!e niewia­

domo. •'
— Gdzie jest to dziecko?

*  *  U tej Zenki, co śię nią Wita ooiekoWała —  do-
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dofcnć -przysięgła umierajądej, źe  dzIecRo weźmie do 
siebie. —

—  A  gdzie ta Zenka? Myślę, żc wartoby ją odszu­
kać? pomówić z nią o sprawie Witolda. A  poza tem 
ciekawi mnie dziecko Wity. ,

—  Zenka? ona jes^ tu teraz krawcową, wyszła za 
jakiegoś majstra z fabryki, a jak on stracił robotę, tc 
przyjechali tu i ona szyje.

Ani Kalinieccy ani Szaflarscy się tern dzieckiem 
nie troszczą?

—  Poco się mają troszczyć? A  czy kto wiie, czyj* 
to? —

—  Ciekawa rzecz i Mimo wszystko, ten chłopak 
tkwi jednak w tradycji i przesądach łyszęzyckich, i to 
do tego stopnia, że się nawęt nie zainteresuje losem 
dziecka, które może być dzieckiem jego przyjaciela. Jak 
gdyby odgadł moje myśli, mówi podnieconym nieco 
głosem.

—  Pani może myśli, że ja się boję babci albo ma­
my —  no pewnie, że awantur nie lubię, ale gdybym wie­
dział, że to jego syn, tobym się nim zajął w jakiś spo­
sób. Tylko, że widziałem go —  śliczne dziecko. Aż 
dziwne, bo przecież ona ładna nie była, a ono do niej 
podobne, ale do niego —  nie!

—  To jeszcze nie dowód odrzekłam.
—• A jaki może być dowód? —  spytał kłopotliwie. 

Coi to za nerwowiec! —  co chwila inny nastrój. Dzwo­
nek! —  już wilja... Wydobywam się z głębi kanapy. 
Czuję, że mu teraz głupio —  i mówię:

— No! mój drogi! o jedno cię tylko proszę, nie 
złość się na mnie za to. żeś mi tyle powiedział i bądź 
pewny, że nikomu nic nie powiem.

Jerzyk całuje mnie w rękę.—  Co za cieKawa stron­
nica książki, która ma tytuł: Jerzy Oleszycki. I tak się 
niespodziewanie ta książka otworzyła. Ale ;.o częste 
tr chłopców w tym wieku. Jakiś kryzys religijny, spo­
łeczny, erotyczny... Muszą się wtedy wygadać

Syłam u tej Zenki. Nie przyznałam się nikomu...Am 
HaU, ani pani Cz. Według ich pojęć, dziecko nieślubne 
męże i należy do gatunku ludzkiego, ale w każdym ra­
zie do tego gorszego, co to ani na tym ani na +amtym 
świećie równych praw z legalnie urodzonemi nie osią­
gnie; Sama nie wiem, cz> naprawdę dla tęgo Witolda 
chciałam coś zrobić, czy mnie to dziecko tak interesuje. J 

; czy się poprostu nudzę.
Achl prawda! .— dobre miałam przeczucie... 'Je*

• rzyk ze mną prawie całkiem nie mówk test lodowato
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późhlej, ó wiele później, zrozumiałam, co to miało zna­
czyć.

—  Jóżka była uważana zą kochankę Kraśnickiego? 
- * ,, —  Taki I była, jak to mówią, „bezwzględnie od-
; j daną‘J doktorowej.

—  Czyli Innem! słowy —  zapłaconą —* , ^  
~  Prawdopodobnie.
— . Ale dlaczego po śmierci doktorowej milczał? 

f feraz milczy?
— Nie wiem. Z przywiązania, jak z jej słów widać, 

nie,— - to lichota; tam ca.a w ie ś —  najmłodsze rocz­
n ik i—  przechodzą przez stajnię,, stary się wścieka, Pie­
niędzy nie daje...

—  No to niedobrze wyszła na tem małżeństwie. 1
—  Kiedy podobno ma pieniądze, a skąd? —  djabli 

wiedzą:
Nagle za drzwiami hałas, krzyk tupotanie... Nim 

Maryna zdążyła wstać, do pokoju wpadła służąca.
—  Prose pani! A to psysłali od Smolaków, żeby 

pani copręiźy jechała, bo Wojtek zdzielił starego bez 
łeb., co ledwfe zipie. Maryna spokojnym głosem wydawa­
ła rozkazy:

- r  Sanki f
Przyjechały fanie.

—■- Futro! Opatrunki!
Zwróciła się do mnie:

. —• Podwiozę cię Ewko! —  aż do drogi makowic- 
kiej, stamtąd już niedaleko do r.yszczyc.,. Wiedziałam, 
że stę coś takiego stanie.

śnieg pizestał padać... Konie pędziły, że aż wiati 
świstał koło uszu. Milczałyśmy obie. Naraz Maryna 
krzyknęła:

Stół! —  Konie stanęły. No! wysiadaj Ewkol —  
Ja wbok, a ty prosto. —  Chwyciła mnie za ramiona 
i potrząsnęła mocno.

—- Ewka! Zajdziesz jeszcze do mnie, co?
— Przyjdę —  z pewnością.
Sanki zjechały piorunem wdół, w stronę Makowic.

A ja poszłam sobie traktem I myślałam. Istny grad wia- 
dbmości “spadł mi na głowę, ale najwięcej mnie zaintere­
sowało to, z cz^m JózKa wygadała się przed Mrryną. 
Dlaczego milczy? Skąd ma pieniądze? Zapewne! —  
w mieście mogłaby mieć, ale na wsi za miłość nie płacą, 
więc>.. Przypuśćmy, — że dok^rowa jej płaciła za mil­
czenie, a lr. potem —  po lej śmierci —  kto? Przypuśćmy,
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Poniedziałek
Agnieszki

Wtorek W incentego

R E P E R T U A R  1 E A T R 0  
IM . J. S Ł O W A C K IE G O

Poniedziałek- 21. 1. „Carmen44. (Gjsc 
J yst. j. Hupertowa, Tt. Drabik, E. Mossa­
kowski).

REPERTUAR KINOTEATRÓW.

ADRIA: „Śluby ułańskie**.
APOLLO: „ je j  Wysokość całuje4*.
ATLANTIC : .Dama z Moul.o i-noge'4
BAGATELA: ,-Głos tkuzańca44, na sce- 

rewja p. t. .Najpiękniejsze Polk i 
fcvviata“ .

KINO DOMU ŻOŁNIERZA: ..Klejnoty
tbiipiCi“ .

MUZEUM PRZEMYŚL.: „Adjutant jego 
% sok )5ci“ .

ZORZA: „Białe szaleństwo*'.
SŁONKO: I. Pionierzy Tesasu- II. Krćl 

Niedołęgów.
SZTUKA: Przeor Kordecki, Obrońca 

Częstochowy.
PR ^M IFK i ..Marzenia miłosne**.
Ś W IT :  ..przeor Kordecki —  'obrońca

Częstochowy.'4
UCIECHA: ..Młody Las** '
W ANDA: ..Pieśń zdobywa ńwiat*'. (16-
Schmidt). I

A  UNIKATY
ł  HUPERTOWA — ST. DRABIK —  

«* MOSSAKOWSKI W  „CARMENIE4 0-
tera krakowska daje w  dniu dzisiejszym 
A- Bizet4a ..Carmen44. W  operze tej wystą­
p i  gościnnie: świetna mezzo-sopranistka 
Janina Huperto.va w partji tytułowej, 
^ 'ikom ity tenor opery królewskiej w Bel 
Sradzie Stanic. ławDrabik w partji Bon 
J^se4go i ulubiony l>arytonłsta Eugenjusz 
Mossakowski jako Toreador. Partję 
Micaeli wykona Marja Bieńkowska. W  
*ńnych udział biorą, pp* Feherpalaky, Ma­
zanek Syroczeweki. Woźniak. Dyryguje

Wallek-Walewski, reżyseruje J. Stęp­
niowski.
. pSIEDŁdNIE WYDZIAŁU HISTORY­
CZNO-FILOZOFICZNEGO Pol. Akad. Um. 
^dbądzie się w poniedziałek 21 o godz. 
" wieczorem. Porządek dzienny: Czł. Ka­
zimierz Chodynicki: ieneza unji brze­
skiej.

—x—
PLAGA ..CERBERÓW" KIN 

KRAKOWSKICH
Widz, wybierający się do kina w  

Krakowie z przerażeniem mus! każdo­
razowo myśleć o czekającej go ciężkiej 
* trudnej przeprawie z Ce-beren- 
Ddź^ernym, niesłychanie natrętnie 
dychającym mu „program** i zabiegi- 

ł^cym o  wynagrodzenie zań. ó w  ..pro­
gram" jest to bezwartościowy i zazwy- 
C2aj głupio zredagowany świstek. Na 
Palność odźwiernych jest wstrętna i 
[Jpokarzająca, bo nikt dobrowo’nie ta 
J eYo „programu** nie kupuje. Niechże 

yrekcje kin wezmą pod rozwagę 
Jataluy zgrzyt w  uznaniu dla kinotea­
trów.

Składki w Administracji
• n a  DOK SIERÓT N. P . N. M. P . (Oró 

**ecka 2) Zamiast K * łów na trumnę śp 
Jadwigi Pap wa| Zjedna zenie Pol. 
^®rześć, Tow. Kobiecych zł, 50. Eleonora 
aa. Łnbomlrska zł. 50, Zebrane na posie- 
“foniu delegatek Zjednoczenia P. C, T- K.

42.

Z  d m a

(— ) Wczorajsza niedziela upłynęła 
P°d znakiem mik^c dnia zimowego. 
Wczesnym ranki m da va’ odczuwać się 
Q°ść silny mróz, który us+ali, się w cią- 
PH dnia w granicach — *2 st. C-, przy­
zn a jąc  na sile wieczorem. Silniejszy 

spowodował kilkanaście wy- 
Padków odmrożenia. Na Pogotowiu zja­
wili się w godzinach przedpołudniowych 
"1'Odzi chłopcy oraz robotnicy przeważ- 
I?le z lźejszemi odmrożeniami. Znaczne o- 
2Vwienie wykazały wczoraj tory łyżwiar­
za  oraz narciars. ?e; te ostatnie pociąg­

ł y  dość znaczną ilość -arciarzy i nar- 
]arek w kierunku Pohu’ inki. Lekko 
resztą mroźna zima trwa w dalszym 

J9gu. O t kie* zimie mawiano na wsi w 
oawnej Polsce: „W  zimie komin nam oj- 

piec matkej, kożucn —  dobrodziej a 
k ie c e k  chatką.4*#

rot 1 1 U  tM:
Kuratorium krakowskie wyznaczyło 

rejony wizytacyjne w dziale szkół śred­
nich ogólnokształcących i zakładów 
kształcenia oauczyc eli w  roku szkol­
nym 1934;3̂  W  Kuraborjum krakow - 
sklem obejmującem. jak wiadomo, w y  
jewództwa: krakowskie i kieleckie, jest 
6-ciu wizytatorów oraz naczelnik w y  
działu p. Gałecki, którym podlega 160 
szkół średnich państwowych i pry- 
w?tnvch.

Jeśli chodzi o  miasto Kraków to 
nacz. Gałeckiemu zostały podporządko­
wane: Gimnazja państwowe I | J(*; 
w izy t  Biedo w ieżow i: Gimn. państwo­
we II, Gitrm prywatne Instytutu Mąiji 
Gfmn. pryw. Platerówny. Gimn. pryw. 
Tachkemoni, Seminarium pryw. P. F 
Prezentek i Seminarium pryw. Instytu

tu Marii; w izyt Brydzie: Pedagogium 
państwowe i Seminarjuir naucz męskie 
państwowe* w|zyt Dr. Chrzanowskie!: 
G'mn. państw VII. Gimn. oaństw X 
G»mn pryw Krótowe’ Jadwigi. Gimn. 
pryw. S S. Urszulanek Sem. naucT. 
żeńskie pańsw., Sem. państw ochro 
niarskie i Sem. pryw. naucz, żeńskie 
im Prelsendanza; w izyt Horbscklemu: 
Gimn. państw VI i IX. Gimn. pryv <a- 
plińskiej, Gimn. pryw. Tow  żyd szkół 
średnich, Sem. pryw naucz, św Rodzi 
ny i G mn pcyw. Kołłąta;a; w izyt Ko­
marowi: Gimn. państw IV i V  G;mn. 
pryw. Jaworskiego, Sem. naucz, żeńskie 
pryw. Mfinnichowej, Qmn. pryw. 0 0 . 
Paulinów i Gimn. pnrw kanonie z etę;
w izy t  W ierzb’CK'emn: Gimn. państw 
VIII i Gimn. pryw Ks. Ks Misjonarzy.

Kronika lwowska

Zamath samobójczy prokurenta BGK.
(—) W  dniu wczorajszym po godz. 

11-tej przed południem Pogotowie Ra­
tunkowe wezwane zostało na ul. Głę­
boką. I* 4~ gdzie w  mieszkaniu na If P 
zamachu samobójczego dokonał Zyg­
munt Streer. Uczący 5S lat. prokurent 
Banku Gospodarstwa Krajowego, Le­
karz Pogotowia, przybywszy na miej­

sce wypadku, stwierdził skon wymie­
nionego bankowca.

Zygmunt Streer. nozostajac w  łóżku, 
celnym strzałem ? rewolweru, sk ero- 
wnnym w  prawa skroń, pozbawił się t y ­
cia. Powodem miał być rozstrój nerwo­
wy, wywołany przewlekłą chorobą*

Ofensywa w łam yw aczy
trwa w dalszym ciągu!

(—)  Ofensywa wowskich włamywa­
czy podjęta w  ostatnich tygrtdnłacb % 
dużym rozmachem trwa niestety w  
dalszym ciągu. Zorganizowane sza^i 
włamywaczy dniem i nocą atakują cu­
dzą własność a wypady swe organizu­
ją tak sprytnie iż w  szeregu ostatnich 
wielkkh włamań sprawcy pozostają... 
nieznani.

Zaledwie p o ję te  zostały dochodze­
nia w  głośnej sprawie nocnego włama­
nia do Hunownj tytoniowej przy ul.
Słowackiego I. 2, gdy wczoraj wcze­
snym rankom 

ujawnione zostało nowe, wietkW 
włamanie w ęameo centrum Sfó* 

mieśda (H
przy pi. Mariackim I. 9. W  di*że? tej ka­
mienicy na TI r  m/feszcz? się biura Mię­
dzynarodowego Towarzystwa spedy­
cyjnego „Orient4* Do tych biur skiero­
wali włamywacze kasowi swój wczo- 
rałs/y nocny atak w  nadzieji. źe kasa 
ogniotrwała użjrczy im spo d zie w an e go  
łupu.

Miejscem wypadu ich była sasfeania 
kamienica przy ul. Sob’eskiego I. 3 o- 
becnie pozostaiaca w rekonstrukcji, za­
tem niezamfeszkana. Włalnywaczę do* 
stall sle dn tej oustei kamienicy i stam­
tąd mszyli na strych i dale! dachami 
orzeszli na strych kamienicy przy pl.
Marjac^m 1. 9

Włamywacze byil jak widać — 
wytrawnymi akrobatami. jeżeli po roz 
maitvch przybudówkach i dachach. 0- 
śl;zgłych skutkiem nagromadz^negib 
śniegu, zdołali przebyć ka-kołomną 
drogę i dot-zeć do ceiu.

m  strychu, orientując się doskonal 
w rozkładzie mieszkań, położonych na 
II p. wycieli w stropie nad biurem spj- 
dycyjnem duży kwadratowy otwór 
p-zypomtnający ten jaki wykonany był 
przed trzema tygodn ami nad sklepem 
Adama Ra’sk*ego przy u1 Rutowskrego 
l. 9 —. i otworem tym dostali się do 
wnętrza biura.

Tu iednak rozczarowali się na całej 
linii. W  biurze nte było kasy ogp,0- 
trwałej, to też kpiarz? tą samą drogą 
bez spodziewanego łup;: wycofali s1? 
z tere*-T. tą samą karkołomną, pę pizez 
dachy, drogą Nie zabrali nawet dwu 
maszyn 3ó pisania. k*óre zazwyczaj 
stają sią łupem włamywaczy. W  godzi­
nach popołudniowych przybyli na mie1- 
sce funkcjonariusze policyjni, by prze 
g;ądna< te>en występu kasiai2y w cen­
trum śródmieścia.

Występowali włamywacze w ew *

fa isw j nocy nietvlko w  śród-treścńi. 
P rzy  ul, Żótkłewskiei wywieźli 

cały sklep!
Nieznani sprawcy włamali słę do skle 
pu galante**v;nego EIjasza Schneidera 
przv ul. Żółktewsk:ef 1. 33. skąd w y­
wieźli towary, przedstawiające wa*- 
to«ć 4 000 zł 

Włatnvwacze w  biurze Spółki 
Związku A wiat ocznego.

W  godz’nach wieczornych nieznany 
sprawca włamał sie do biura Spółki 
warsztatów 7w?ażku Awł8tvcznegc 
or?v ul. P*erackiego !. 20 gdzie skradł 
ka«°te żełazna. zawleralaca 41 zł. w 
gotówce oraz dwa weksle, jpiewaiące 
n? i Krą zł.

W  .^rwa»*tym wypauku zaatakowali 
złodzieje skleo nrzr ul. Kazimie­

rzowskiej 1 33.
skąd zabrali maszynę do pisania ma "ki 
,Con+nental" nr. 232” 48 wartości 1200 
zł. Powyższa kradzież jest trzecia 
z rzędu, oopełnioną w c:?.g'* 48 god^n. 
w  połaci kamienic leżących w na b-ż- 
s?em sąsiedztwie gmachu Komendy PP 

Jak Lrzedstawh s e orzeciw tej w*el- 
kiej cfensysi^e złod^ie^kle5 — kontre 
fensywa organów po'Icymych — nic 
wiemy raoort policyjny nie podaje o 
niej ani wzm anki

Praktyczne i tsnm oudarki
ooleea w wielkim wyborze

A .  Ło p u s za ń s k i
Lwów, pl Muriack 8 

Pożyte o
WYSTAWA OBRAZÓW

po cenach baiecznie niskich
1619

Wykolejen e sfę wozu 
tramwa|owg£° linii „4''

(_ _ ) w  dniu wczorajszym oko:o godz. 
2-giej po południu uległ wykolejeniu wóz 
tramwajowy Hnji „444, dą ‘̂ c y  w kierunku 
ul. Czarneckiego. Wypadek wydarzył się 
na zakręcie toru.

W óz tramwajowy skJtkhm porzuco­
nej na torzr dużej śrubj żelaznej wy­
kolei1 Jię, z a ry w s z j ' kołami y bruk jezd­
ni. Wypadku w ludziach nie było. Na 
miejsce przybył wóz pomocniczy z dźwi­
garem i po pracy, trwającej około pół go­
dziny, zdołano wvlęolejony wóz, ustawić 
na tor2e. Przez cały czas iowyżśzy trwa 
ła naturalnie przerwa na wspomnianej
linii.

Zdarzenia I wypadki
(—) WŁAMYWACZE MIESZKANIO* 

W I W  POTRZASKU Na gorącym uczyń 
ku usiłowań ego włamania do mieszkania 
Eugenji GoldMat* przy ul. Wolność. L 7. 
przytrzymany został Jakób Neuman (uŁ 
Ałembehów, 1. 10). Przy złodzieiu znale­
ziono precyzyjre narzędzia, służące do 
włamania. — Nie powiodł się również 
„skok*4 Gustawowi Untermanowi (ul. 
Łokietka, 1. 20). który zostił uięty za 
włamanie do mieszkania Reginy Neckern 
przy ul. Słonecznej. 1. 46. —  W  trzecim 
wypadku za kradzież strychowa przytrzy 
mani zostali Jakób SUss (id. Newa, 1. 4) 
i Izrael Żeiger oil. ^ełtewna, 1. 7.)

(— ) ARESZTOWANY ZA SPRZE­
NIEWIERZENIE. Aresztowany został 
Michał Mojss (ul. Pasieczna, 1. 337) za 
sprzenie-.- erzenie 90 z?, na szkodę Zakła­
du pogrzebowego „Charis14.

( — ) POŻAR KOMINOWY. W kamie 
nicy przy ul. Legionów. 1. 41 wybuchł po­
żar, spowodowany zatleniem się belki, 
wpuszczonej do komina. Strat pożarna 
ogień ugasiła.

REPERTUAR fEATRÓW MIEJSKICA 
TEATR WIELKI

Poniedziałek, 21. 1. Próba geńeralha 
•Mieszczanin szlachcicem44.

Wtorek, 22. 1. g 7.30 .TMies7.czaBvn 
szlachcicem44, premiera

Środa, 23. 1. g. 7,30 „Mieszczanin szlach­
cicem44.

Czwartek, 24. 1. g- 8.15 V. Koncert Syna* 
foniczny.

Piątek. 23. 1. g. 7.30 „Mieszczanin 
szlachcicem44.

TEATR ROZItAITOSCr
Poniedziałek, 21- 1. g. 7.3? .-Nocne lo ty4* 
Wtorek- 22. 1. g. 7.30 „Nocne loty44̂
Śrjda 23. !• g. 7.30 „Nocne loty“ . 
Czwartek. 24. 1. g. 7.30 „Nocne loty44. 
piąteK. 25. 1. g. 7-30 ,.Mój kochany głup. 

tasek44. Premjera.
REPERTUAR KINOTEATRÓW  

APOLLO*, przeor Kordecki Obrońca Cż?* 
stochc r. .

ATLANTIC: „pan bez mieszkania44 (Der 
Her obne W  ibnung)

ADHJA: W  pogoni za szczęściem i Scho- 
wajcie swole smutki.

CA8SINO: ,.ŚvMat się śmieje44. . /
COLOSSEUM: ,Ma źeństwj z ogriniczoną 

odpowiedzialncSci-ąj44 oraz rewja. 
hjHIMKHA: Skradzicnj człowieka- U li 
Damita Henry. G-irat.
GRAŻYNA: .,Walc wiosenny44 oraz ,;Eski, 

mos44.
KCtpFRNTK: .-Śmierć odpoczywa1*. 
MARY8IENFA* .-Tajemnice salonu pięk- 

n>ści" oraŁ' rewja.
MUZA: Lauier i Hardy nie chcą praco­

wać — oraL „G rze jn ik 4*.
MIRAŻ: -.Trójka hultajska44 oraz „W iel­

ka pirada na w-esoło44.
PAŁACE: „Melooje Cygańskie44 — reźy- 
aprii Ei7 ka Cłnrplla
PAN : „Buster Keatnn rozdaje rniljony4',

oraz -Książe A kadji44.
PA^AŻ: .-Powrót Sherlocka Holmesa44- 
P.VX: „Lecrjon ulit*^44 o n z  Zawody balo­

nowe i Adamowicze w Polsce.
RAJ: ..Radn«na godzina44 Msckev M-nise. 
STYLOWY. Klara Bow we filmie .-Hopla;i 

oraz i”ev\ ja,
oSTF : Prokurator Alicja Tlorn oraz 
.'pw'n

ŚWTT PieSń zdobywa świat.4 ■ Józef 
?chm:dt 

WANDA: ,-Biaia L ilja4.

v r*«ł ł'V TK \TY  T R A T P A W  M tPKKTCH

PREMJERA .-MIESZCZANIN fi ZŁACH 
CICFM** W  TEATR?J W. Jutro piemje- 
ra wspaniałego widowiska karnawitowe* 
20 pełnego dowcij u wesołości, tańca i 
śpiewu- oraz myzyki. , Mieszczanin sziach 
:icem44 według Moliera.

Oprócz arcywesołej treści liczne wsfcłw 
ki b-óetowe i operowe z solistą w oso­
bach pp. Pop miczównej i Faltenberg 
oraz znanych śpiewaków operowych Rej* 
chana i Zubika. Role główne kreują pp. 
Bobdańska, Bonack*. Jakubińska Kru- 
szelnicka- Mątusiakówna. oraz pp. B j- 
browski. Kański. Kordowsici. Leiiwa. Skla 
danek Szpiganowicz. Stępowski, W ięc­
kowski i in. Reżyserj-ł Wacława Radul- 
skiego. Oprać iwanie plastyczne. Wł. Da­
szewskiego- Kierownictwo muzyczne spo­
czywa w rękach J. Munda zaś stronę cłu* 
reograficzną prowadzi Maryna Broniew­
ska.

W TEATRZE ROfcmAITOlCI dziś w 
pon:edzhłek o godz. 7.30 świetną sztuka 
lwowskich autorów, ściągająca tłumy pu­
bliczności do Teatru Pjznaitośei - Nocne 
Loty44 A. i M Lisiewiczów. Nieznane zu- 
ppłnie szeroki.i, sferom środowisko lor

i nicze przedstawione w barwnej, nełnej 
głębokiej treści. fascyuur
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BUDYCJE RADIOWE
Radjostacja lwowska

roniedzlałek dnia 21 stycznia 1935 r.
8.45 Aud. poranna. 7.40 Zapow. progr.

7.50 Koncert reki. 8.00 Kom. franc. d'.a 
uczest. raidu samochodowego do Monte 
Carlo. 11.57 Sygnał czasu, hejnał. 12.03 
.Wiad. meteor. 12.10 Koncert zesp. T. Se- 
redyńskiego na wsz. st. P. R. 13.05 —
13.30 Utw. na inste. dęte solo (płyty)
15.30 Wiad. o eks. poi. 15.35 Przegl. 
giełd.

15.45 Koncert popul. w  wyk. ork. P. 
R. oraz duet wokalny: Bronisława Mar- 
wldówna (sopran) 1 Łucja Czechowi- 
•czówna (k. alt.) 1) L. Delibes: Suita ba­
letowa „Sy1vla“ : a) Preludjum i polowa­
nie, b ) Polka pizzicato, c) Valse lente, 
d ) Pochód Bachusa —  wyk. ork. 2 a) T. 
Joteyko: Noc taka jasna, b) M. Karło­
wicz. Ptaszę wędrowne, c) Klechniow- 
ska: Kołysanka —  wyk. z tow. fortep. B. 
Marwidówna i Ł. Czechowiczówna, 3) 
Bayer: Wieszczka lalek —  wvk. ork. 4a) 
Offenbach: Barkarola, b) F. Mendels­
sohn: Płyńmy, c) F. Campane: Spóirz co 
za blaski sieje —  wyk. z tow. fort. B. 
Marwidówna 1 Ł. Czechowiczówna, 5a) 
E. Griee. Wiosna, b ) F. Kreisler: Mały

marsz wiedeński —  wyk. ork. 16.45 Lek­
cja jęz. niemieckiego. —  pro*. Dr. Z. Zy- 
gulski na wsz. s t  P. R. 17.0.) Recital M 
Szaleskiego —  altówka. — Przy fortep. 
p. Janina Konopasek - Szaleska 17.25 
Przegl. film. 17.30 Akcja „Radjo dla po­
wodzian". 17.35 Pieśni w wyk. St. Zni­
cza. 17.50 „Zwierzęta w  zimie" wygł. p. 
M. Mnisze':-Tchórznickf. 18.00 „Lwów na 
europełskim dziale wód" —  wygi. dr. A. 
Zierhoffer, prof. U. J. K. (  z cyklu Lwów 
walczy o Swoje posłannictwo we włas- 
nem państwie. 18.15 Fragm. operowy. 
18 30 Muz. symf. komnozyforów rosyj­
skich —  <płyty) 18.45 Transm. z Kra­
kowa, 19.30 „Malowniczy krai —  Polska 
felj. red. St. Poraja. 19.45 Program na 
dz. nast. 19.50 Wiad. sport. 19,56 Lokal­
ne wiad. sport 20.00 Piosenka, cytra i 
harmonia —  *"■ wyk. Chóru Juranda. 
Emilii Zielińskie! <Vvtra) i 7est>. W . Ka­
czyńskiego i E. Gośka. 20.45 Dz. wiecz. 
20.55 „Tak orać. w Poł 'ce"

21.00 Koncert symf. w  wyk. ork. sym- 
fonicz. P. R. pod dyr. G. Fitelberga. 2145 
Trans, z Krakowa. 22.00 Koncert reki.
22.15 Płyty. 22,30 Muz. tan. 23.00 Kom. 
23.05 D. c. muz.

Z E S P Ó Ł  T A D E U S Z A  SE R E li/JA S K IE ­
GO, k tćretfo  koncerty słuchane zawsze 
z wielkiem zainteresowaniem przez zw*o- 
Tftnnikńw rm77vki sal^nnwei. wykona w

poniedziałek o  godz. 12.30 szereg melo­
dyjnych utworów, jak walca patpouri i 
intermezzo.

L W Ó W  N A  E U R O P E J S K IM  D Z IA L E  
W Ó D . Dziś w po nie Iziałek usłyszymy no* 
wa prelekcje z cyklu „Lwów wilczy o 
swoje poslannlcwo" zorganizowanego
przez Rozgloćn ę Lwowską o godz. 18.00 
profesor U. J. K. Dr- August Zierhoffer 
wygłosi odczyt pt, ..Lwów na europejskim 
dziale wód."

„C ZŁO W U E K  W O B E C  M O R S K IC H  
P R Z E S T W O R Z Y 4 Zachęcać słuchaczy Ra. 
d ji do interesowania się świątnemi od­
czytami prof. Siedleckiego z Krakowa by­
łoby próżny stratą cza*u- Wystarczy tyl­
ko przypomnieć- że w poniedziałek o godz.
21.45 ten znakomity prelegent mówić bę­
dzie o  człowieku w obliczu mórz i  ocea­
nów. 1

19.15* MONACHJUM, „Pokój dziecin­
ny" —  aud. muzyczna.

20.43 HILVERSUM. „Borys Godunow* 
—- op. Mussorgskiego.

22.00 LONDYN NAT. Recital fortep.

Rad?ostac:a krakowska
Poniedziałek dnia 21 stycznia 1935 r.
6.45 Transm. z Warszawy. 7.40 Za­

pow. progr. i koncert, reki. 11 57 Svsmał

czasu, hejnał z W ieży Marj. 12.03 Tf- 
z Warszawy i Lwowa. 15.30 Transm. t  
Warszawy. 15.35 Przegl. komunikacyj­
ny. 15.45 Transm. z Warszawy, i Lwo­
wa. 17.25 Fragment liter.. 17.35 Transm- 
z Warszawy. 18.00 Pogad.: „Elementy
pierwotne w wierzeniach i obrzędach lu­
du polskiego." wygł. dr. A. Szinagie! 
13.10 W ad. bież.

18.15 Rosyjska muz. z płyt. 1) Mus- 
sorgski: Noc na Łysej Górze, 2) Mus- 
sorgski: Pieśń o pchle (Szaljanin) 3) Ru­
binstein: Perska pieśń miłosna (Szalja- 
pin), 4) Strawiński: Marsz chiński z sui­
ty „Pieśń słowika".

18.45 „Wierszyki i bajeczki" A. Ga­
łuszki. Progr. dla dzieci w opr. i wyk. p 
L. Meyorholdowej. 19.00 Transm. z War 
szawy. 19.25 Chwilka społ. 19.30 Trans 
z Warszawy. 19.45 Progr. na dz. nast.
19.50 Transm. z Warszawy. 19.56 Lo­
kalne wiad. sport. 20.00 Transm. Z 
Warsz. 21.45 Odczyt p. t. „Człowiek wo­
bec morskich przestworzy", wygł. dr. M- 
Siedlecki, prof. U. J. 22.00 Koncert kekl.
22.15 Transm. z Warszawy. 23.05- —
23.30 Muz. tan. w wyk. zesp. zagranicz­
nych z płyt.

Ł* i ł y  wyra* 10 groszy. —  Ogłoszenia 

ilabandlowe do 10 wyrazów 30 gr.,dla 

•suuk. pracy da 1S wyrazów 30 gr. »Og£aszeitia dca&ne« Jedno ogłoszenie nie meźe prtekraozsl 

50 słów. Ogłoszenia reklamowe wśró^ 

drobnych kosztują za 1 mm. 1 łam. 30 gf

Włóczka

BIAŁY T Y DZ I E Ń
wa firm ie

Bolesław Bł oć  ki
Lwów, Akademicka 12* —  Ceny 

zniżono. 2 '3

Największy wybór kolorów i ga­
tunków po cenach nainiższycS 
■joleca „DOM WŁóCZKl“  Syki- 
Łaska 3. Tam ie bezpłatna nauka

1*7*

Fordson

Narciarskie
obuwie

tpeofalae z ochraniaczami z (w a  
rancją nieprzemakalne, po zai 

żenycU canaeh wykonają 
pracownia

D Z I K I E G O  WŁ.
Lwów, Chorążczyzny l l a  19?7

Nie wyrzncajcie
Dwoi eh pieałędsy, kanzjąa taa- 
datą w  ssnmaio rekiamowaao; 
firm ie, lesz zanim kupisz, oglą* 
daij wytwórnią 1 suszarnią, a 
dawlasz się, ża asbędziess mc* 
Ibla tacie i trwało sypialaie, ja. 
dalnio, saloay, pokoje męskie, 
Jtuehnio, otomany, bnfalki, tap- 
izaay, krzesła, siatki I poduszki 

pirs z wszelkie lane wadia *aj- 
•wszyah wzorów s najlepszogeS 
«atarje}*, na dagodnych warun- 

kac! apłaty —  bez weksli, 
i Wytwórala mebli „Lwewilca 
j5-ka stolarzy**, Lwów, ni. Lwów* 
•kich Dzieci 19, w podwórzu — 
dem wła*nv.1 1908

Fortepiany,
pfazlna sprzedają knpuj# wypo­
życza mienia Kubesaa Lwów. 
Rvnak 9. lO te*

Najtańsze, najlepsze 
obawie

poleca aojstars ca firma katolicki

Ł. T. Skrzypek
Cwów, Halicka 4 tetofaa 44-70

4 1403

traktoa nowy okazyiaio sprze­
dam Włocławek, Bi knota 9 — 
nrzedstawicielstwo Forda. 10359

Bezpłatnie
umieszczamy ogłoszenia o wol 
nych pokojach i peaznknjąeym 
pokoi (2 razy do 10 wyrazów).

Administrator ,
reTno-Ieiay, najlepsze referencjo, 
szuka odpowiadaiago zarządu 
dóbr, adres A . Nosalewski, Uie* 
gaaów, p. Secemin Kielecki.

10157

Pianino
eraz ferte- 
piaa aStin- 
g la" znako­
mito sprre- 
dam tanio 
Skloniarski, 
Lwów, Ko- 
peraika 2b 

1037.

A * .

W tej rubryce
anleausamy egtoc_eala o wala,eh 
mioamkaoloeh oras ponaknjąeyob 
alu ikaS — de 19 ołów 3 ramy be* 
płatało.

2 do 3-po&ojo«ve
m ieszkanie kompletnie urzą­
dzane z osobną łoiieaką przy 
Mcrwszarządaoj rodzicie pos»«- 

k weno dla dystyngowanego pa-;
n i. Listy do Aam.matracji paa
.D Y S T Y N G O W A N Y -, 1047*.

Zarządca

Wynajmę
^ekoj atudoaikem lab atudaatem 
'.w »w , Feaiatowskiage 6 mi o 
sikanie 2. lO.t/4

feiwarkn narodowiec żonaty, 
1 dziecko, 14 lat praktyki wo 
wzerewyehgespodarstwach, szko­
ła rolnicza W Czernichowie, a- 
aargiczay, skromaych wymagań 
poszzkujo edpowiadniej posa y 
Roferenejo P. T. Oo/wateli. 
Zgłoszenia do Admia. Karjera 
Lwów, Zimerowicza 10 poa 
Enerricrny**____________  10350

Dwuosabowy
pokój z utrzymanum do wyna­
jęcia Lwów, Piekarska 39/11.

10387

Xe*/Ui£e

2 pokoje
knehaia, zapalny kamfert. Lwów, 
Taraowskiege b6 do wynajęcia 
od 1 lutego ______ 10?fcfc

Urzędnik kolejowy
poszukuje micszkaaia komforto­
wego ó pokoje z kuchnią w 
kalturalaym uredewisku. Dobre 
poiredoictwe wynagrodzę Zgło­
szenia : Lwów, Skrzypka poczto­
wa 212.

4*pokojowe
słoneczne pełnokomfortewe J, 
Strzemię l la  boczaa Zyblikic- 
wicza do wynajęcia. I03lb

Do wynajęcia
i  pokoje, kucnaia, «w a  przed­
pokoje (baz łazienki) l i i  piętro. 
3 pokoje, kuchnia, przaapokój 
ibez łazienki) li piętro- 3 poko­
je  bez kuchni, kawalerskie lub 
aa biura, i i i  piętro. Wiadomość 
Lwów, ul. Ossolińskich U . 10357

Wałowa 25
wynajmę 4 pokoje komfort tele­
fon 9-56. 10j8&

JA K  O G ŁA S ZA Ć  -
TO  W  „K U R J E R Z E M

Lokal
nn ozwalaię odzieży ochronnej 
poszukiwany w  centrum miasta 
(może być boczaa ulica lab w 
erystem podwórze). Łask. zgło­
szenia upraszam da Kuriera ped 
.Szwalnia —  gwarancja* 103

Emigrant
zredukowany zagranicą, katolik 
»amotay, pracowity, obowiązko­
wy wiejt średni, prosi a jaką­
kolwiek pracę fizyczną, na 
•leromaych warunkach, Łaskiwe 
zgłaszania da Karjera, Lwów, 
óimorewiesa 10 pod „Bezradny* 

10371

Mały
lokal sklepowy aa wytwórnię 
odzieży poszukiwany blisko 
centrum. Zgłoszenia pod „Czyasz 
gwarantów, ny* do Kur jara, z 
nadaniem warunków. 10325

Pokój
na biuro z maszynę do ptsaaia 
•daajmę Michalski Lwów, F re ­
dry 7 tel. 7.43. 10357

Jeden
większy lokal i '£ garaże do wy­
najęcia. Lwów, uU Wązka 3 
(Łyczaków). 103%

Technik
poszukaje jakiegokolwiek zaję 
cia, przez pół daia, —  jako ka 
raspoadent, urzędnik manipnla
eyjny, rysownik, możo udsiolać 
awaiaż lekcji n zakresu gima 
mat.-przyrada. Zgłoszenia do 
Administraaji Kurjera, Lwów, 
Zimer. 10 ped „Zdolny technik*

Narodowiec
paszakujo dezercówki we Lwo- 

o, Palaeeaiu jak najlepsze. 
Zgłeszaaia do Admiaistrscji pad
„D eze-ea* 10 ii3

Srobrzaaia jest ty ko wówezs* 
trwałe, jeżeli za pomeeą wag 
da się sprawdzić ilość pokryci- 
•rebraego. Tano srebrzenia s- 
iczwartośeiowo. 5*eio letni 
■warancję wydaja „Galwaaopl-
•r“  Lwów, Koporoikn 14, nr 
arzaaiw Kina. 131

_ Meble
do wszalkTeh ookoi 

I  r a i  araz arygina'ne an- 
* tyki najkorzystniej 

nabvć można 
w WYTWÓRVI MEBLI Fr. Z ie­
lińskiego Lwów, Kołłąta:a 
w podwórzu. Stale na składzie.*

848

Urządzenia
oświetlenia elektrycznego — 
dzwonków, telefonów, gremo- 
ehrony, wykonują tanie i solidnie 
..Elektra* Lwów Paaaż Mikola- 
seha teł. 10.85. 1144

IT«J

O^łon«nia w tej rabryti k a lta M ii 
my 4o 15 atów bcijttataie

Maszynistkę
de przepisywania język uiamie* 
cki, francuski, w d s ii as procent 
przyjmę Miehalsk!
drr 7.

Lwów, Fre
103*) 1

Nauczyciel
tańców ale osób z towarzystwa 
VKiocs»sty Rytm Lwów, Kepor- 
aika lb. 1U324

Zegarki
damskie i męskie, największy 
wybór, najniższb ceny, najmod 
niejsza wzory u W A N D E R A , 
Lwów, Szajnochy 1. Kupuję złote 
ęby, zioto, srebro i kartki za­

stawnicze. Płacę naiwiceL 1405

Przedtem tel. 51-39
obsenie 83-37

Lwów, Blaeharska 9 II p drzwi 
3. Najtaniej wa Lwowie powiela, 
niszo matrysa, przepisuje (str. 
20 gr. kopje 5 gr.) Po fran­
cusku i niemiecku. 110*

Rnszta
do pieców, łooatkt ! kubły po 
leca F-a C H LA D E K , Rynek 45.

1«»9|

Przy j^ryoie
dziaLia skuteeza e TA B LE TK I 
PRZECIW  GRYPIE, wedle prze- 
•laa Dr. O pcTskiego, w yrobi 
Apteki Mikelaccha, Lwów, K a  
r»©rika 1. 2119

Buciki aareisrakie na podwój, 
nej nieerzemskalaei skórze Wa 
nterroef z błona ryb;ą wyk«»nii;s
?-• „A  R - K A u
L w ó w ,  ul. Zimerowicza 17, 
cwaranria a-letni*. 425

_Jfll

| B i i ł i z n i
[iręakę 2 damski 
, peńczochy, skam 
| petkł, rękawic** 
i ki, krawaty W 
I wielkim w yk ij 

rse pclaca
firma

zysmuni
Z R L E S K I
Lwów, BoimóW

4. 1109

Reklama

w K U R I E R Z E  
fest skuteczna 
I tania

H u m or za g ra n ic zn y
Abiturjenc

cprawne fotugrałjc tabic..» Za 
kła i  Skórskiago Lwów, Koperni­
ka 22. .  3*732

Żarówki
oszczędność owe najtaniej *Lnx” 
Lwów, Akadem icka 15. 15 7

H is tor ia  bez słów.
ŚAllt for Alfa — Sztokholm).

D E N N I K  d G Ł O S Z E Ń
Bnklnmy w tekście
k *  1-szoj strenia • #" c - • o <
Cała 1-sza strona • • . «  • ,
Na 2-giej ! 3-aj s tren!o . • ,
Cała 2-ga lub 3-cia strona • 
na dalszych stronach tekstu i 
Cała strona ■ • • • • • • <

«L  t50  
„  1.200*— 
Z 0-80
h 800—  

0*70 
„  600*—

Różno reklam y t

Komnnlkaty I artykuły rckismow*. 
Na atronia kronikarskiej , . • « 
W  dodatku literacka-naukowym* ■ 
Nakrologi do **00 mm. . . • •  • 

„  h 300 „  « • • • o
„  pewyżoj 300 mm. • • •

# ZŁ 1 . -
a • 0*80
• » 1 —
o m 0*3U
• * 0*80
• * 1 —

Ogłoszanla drobna«

Ogłaszania na tekstem za mm. • • zł, 0*30 
Na e i t  stroni# i wśród drob. (6 łam.) *  0*30
Ogłoszenia drobne za sławo . . .  „  0*10
M atrym onialna.......................................   0*20
Dla poszukujących pracy za słowo „  0*03
Drobne ogłosz. przyjmnjc rię  tylko ca gotówkę.

Podstawą obliczenia jest 1 mjm w 1 łamie. Podwyżka cen ogłoazeń może nastąpić w każdym czasie i obowiązuje tskże te ogłoszenia, które zostały 
Zsmówione poprzednio, a nie były zgóry zapłacono. —- Za zastrzeżenie miejsca dolicza aię 25 proc. Za układ tabelaryczny dolicza się 50 proc.
Ogłoszenia w numerach świątecznych ! niedzielnych kosztują o 20%, drożej.

Wsdawca;. Mgr, D. MacieikOw

U W A  G 11
Omyłlci, która zasadnicza ale zmieniają treści 
ogłaszania, nie upoważniają do żądania zwroti 
gotówki ani też nie ebewiąznją Administracji 
do bezpłatnego powtórzeń, r anonsu. Komun!* 
katów bezpłatnych nie umieszcza się. Zniżek 
nieudziola aię. Reklamacjo miejscowo owzględ* 
nia się do dai 3-ch, zamiejscow do do! 8-mW 
od daty ukazania aię orłeszeaia. Za egzeno 
plarze dowodowe liczy aię 2* gr. OrłoasenU 
do Bomem bioż. przj mujo aię do godz. 16-oj

Czćcionkami DRUKARNI KRŁSQWEJ Sd. z o. o. Lw ów , Mochnackiego 43, Oddow, red. Marian OsfrowiJA
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